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Pomorze na przełomie roku
Przemówienie Pana Wicewojewody Starzyńskiego do przedstawicieli społeczeństwa, podczas składania życzeń

noworocznych dla Pana Prezydenta Rzeczypospolitej i Rządu
Zwyczajem dorocznym zebraliśmy

się tu w dniu dzisiejszym, aby wspólnie
złożyć życzenia noworoczne tym, którzy
naszej Najjaśniejszej Rzeczypospolitej
włodarzą.

Tradycja zaprowadzona przez nieo
becnego tu z powodu przebytej niedaw
no choroby Wojewodę Kirtiklisa naka
zuje mi, aby przed wzniesieniem okrzy
kunacześćPanaPrezydenta, PanaMar
szałka, Pana Premjera i całego rządu
podsumować w kilku zdaniach w ażniej
sze fakty i zdarzenia, zaszłe w ciągu u-

bieglego roku na terenie dzielnicy po
morskiej.

Krótki mój pobyt na stanowisku wi
cewojewody pomorskiego, w warunkach
niezmiernie wartkiego życia ostatniego
kwartału, nie pozwolił mi głębiej wnik
nąć w szczegóły zdarzeń trzech kwarta
łów poprzednich. To też zgóry proszę o

wybaczenie, jeśli jakiś ważniejszy szcze
gół lokalny pominę, lub inny mniej waż
ny nadmiernie uwypuklę.

Nie sądzę jednak, by niedociągnięć
takich było wiele, ponieważ jestem głę
boko przekonany, żekonsolidacjai zespo
lenie poszczególnych dzielnic Rzeczypo
spolitej zaszły już tak daleko, że mało

jest w Polsce problemów dzielnicowych,
niewywołujących zainteresowania po
wszechnego, że to, co jednych boli —

w'szystkich boli, to, co jednych dumą i

radością napełnia — wszystkich cieszy
i podnosi na duchu.

Obserwując bacznie najbardziej nas

interesujące zjawisko długotrwałej po
wszechnej depresji gospodarczej, nie mo
żna powstrzymać sie od uwagi, że zja
wisko to najsłabiej daje się odczuwać

tam, gdzie zarówno stosunki wewnętrz
ne jak i zewnętrzne są całkowice ustabi
lizowane, najostrzej zaś w tych krajach,
gdzie zarówno jedne jak drugie znajdują
się w stanie zaognienia-

Stwierdzić należy, że rok ubiegły
przyniósł nam pod tym względem znacz
ną poprawę, zarówno w dziedzinie sto
sunków zewnętrznych jak iwewnętrz
nych, stwarzając warunki, w których
uysiłki, czynione w kierunku stabiliza
cji stosunków gospodarczych zaczynają
nabierać szans powodzenia.

W dziedzinie warunków zewnętrz
nych najsilniej odczuło Pomorze popra
wę stosunków polsko-niemieckich, a

zwłaszcza polsko-gdańskich,umożliwia
jących zawarcie konwencji polsko-gdań-
skiej, która stworzyła dla powiatów ka
szubskich możność zbytu wytworów rol
nych po cenach wyższych od cen rynko
wych.

W dziedzinie stosunków wewnętrz
nych rok 1934 przyniósł objawy pewnej
konsolidacjiwewnętrznej społeczeństwa,
czego wyrazem były wyniki wyborów do

samorządu gospodarczego i terytorial
nego.

Przebieg wyborów dokonanych do Izb

Handlowo-Przemysłowej i Rzemieślni
czej oraz ostateczna organizacja Izby
Rolniczej wykazały, że idea skoordyno
wania wysiłków nad stabilizacją stosun
ków gospodarczych na forum właści-

wem, wolnem ocl niepotrzebnca-o gadul

stwa, waśni narodowościowych oraz de-

magogji partyjnej i klasowej odniosła

sukces bardzo poważny.
Podobnie przedstawia się znany Pa

nom wynik wyborów do samorządu te-

rytorjalnego, dokonanych w 1283 groma
dach. Faktem jest, że w około 90 proc.
tych gromad zgłoszono po jednej liście

kompromisowej.Fakt ten posiada dla

mnie niesłychanie doniosłe znaczenie.

Świadczy otem,że90psoc. ludnościpo
morskiej w sposób niedwuznaczny o-

świadczyło, że dość ma jużjałowej opo
zycji, swarów i kłótni partyjnychoraz,

że do zagadnień samorządowych chce

podejść pod kątem rzetelnej pracy, pra
cy, która tylko przy współpracy z wła
dzami może przynieść dodatnie wyniki.
Oczywiście, że wśród tych radnych wy
branych z list kompromisowych wielu

jest takich, którzy nie zaliczają się do

obozu prorządowego i w wielu sprawach
odnoszą się krytycznie do tych, czy in
nych posunięć Rządu. Fakt jednak, że

radni ci wbrew nakazom partyjnym,
szukającym za wszelką cenę rozgrywek
politycznych przy wyborach samorządo
wych, zdecydowali się pójść na kompro
mis na wspólnych listach świadczy, że

zdrowa myśl twórczej pracy dla Pań
stwa odniosła na Pomorzu triumf nieby
wały a olbrzymia większośćludności
pomorskiej nie daje się już więcej brać

na lep haseł,,opozycja dla opozycji".
Omawiając zagadnienia samorządu,

nie mogę nie poświęcić słów kilku spra

wie wprowadzenia w życie nowej jedno
litej dla całego Państwa ustawy samo
rządowej co pociągnęło za sobą koniecz
ność ostatecznego podziału powiatów na

nowegminyzbioroweipowołaniadoży
cia 155 zbiorowych gmin wiejskich.
Wzgląd na wygodę mieszkańców zdecy
dował o tem, by zgodnie z wolą ludności

tworzyć gminy stosunkowo małe. W ten

sposób nowopowstała pomorska gmina
zbiorowa obejmuje przeciętnie 1 0 .0 0 0 ha

oraz liczy średnio 4.800 mieszkańców. W

związku z organizacją gmin zbiorowych
zaszła potrzeba korektur granic większo
ści powiatów pomorskich.

Celem przygotowania aparatu admi
nistracyjnego przyszłych gmin zbioro-

rowych został urządzony w Toruniu kurs

administracyjny dla kandydatów na pi
sarzy gminnych. Pragnę podkreślić, że

przy wyborze kandydatów na kurs kie
rowano Sięzasadą przyjmowania prze-
dewszystkiem rodowitych pomorzan, o-

raz takich, którzy, osiadłszy na Pomo
rzu przez czas dłuższy, mieli możność

poznania warunków lokalnych i zżycia
się zludnością miejscową.

Skoro jesteśmy już przy zagadnie
niach samorządowych, chciałbym poru
szyć również sprawę ciężarów komunał

nych. Redukcja budżetów samorządo
wych dokonana w ciągu ostatniego pię
ciolecia, doprowadziła do tego, że ogól
na suma wszystkich budżetów samorzą
dow'ych (bez Gdyni i gmin wiejskich)
wynosząca przed pięciu laty 28 i pół mi-

Ijonazłotych, została skompresowanaw
preliminarzach na rokprzyszły dosumy
17 i pół miljona złotych.Nie poprzesta
jąc na tem, Rząd Rzeczypospolitej podjął
w ostatnim miesiącu r. ub. studja w kie
runku nowej kompresji tych budżetów.
Głownem narzędziem dalszej redukcji
mająsięstaćustawy ooddłużeniusamo
rządów, umożliwiające zmniejszenie wy
datków na obsługędługów.

Przechodząc obecnie do zagadnień
bezrobocia,nie chcę bynajmniej ukry
wać, że jakkolwiek województwo pomor
skie jest w tych szczęśliwych warun
kach, iż ogólna ilość bezrobotnych na

terenie całego województwa jest mniej
sza, niż w niejednem mieście czy po
wiecie ośrodków bardziej uprzemysło
wionych — to jednak sprawę tę uważam

za jedną z najboleśniejszych ran na

ciele naszej dzielnicy.Konieczność cią
głego ograniczania budżetów państwo
wych i samorządowych, pociągająca za

sobą stałe zmniejszanie budżetów inwe
stycyjnych, niezmiernie utrudnia zorga
nizowanie takiej ilości robót publicz
nych, aby móc przy nich zatrudnić

wszystkich tych, którzy pracy szukają.
Niemniej i na tym froncie możemy
stwierdzić pewien pocieszający objaw.
Ogólna liczba rejestrowanych i niereje-
strowanych bezrobotnych, która w

styczniu r. ub. wynosiła 30.000 osób,
zm alała olA.Dużą rolę przy zmniejsza
niu się bezrobocia odegrał fundusz pra
cy, finansujący część tych robót publicz
nych, które w budżecie państwowym ani

samorządowym nie mogły znaleźć po
krycia. Innym środkiem ulżenia do
li tych najnieszczęśliwszych naszych
współobywateli była akcja zakładania

ogródków działkowych,która w szeregu
miejscowości dała pomyślne wyniki.

Powracając raz jeszcze do spraw g o
spodarczych, stwierdzić można, że i na

tym odcinku rok ubiegłyprzyniósł nam

pewną choć nieznaczną narazie popra
w ę, zwłaszcza w dziedzinie zmniejszenia
rozpiętości pomiędzy cenami przemysłu
skartelizowanego a cenami rolnemi.

Dążenie do zniżenia cen przemysło
wych znalazło swój wyraz w osiągniętej
zniżce cen nafty, węgla, żelaza, soli, c u 
kru, cementu oraz obniżce taryf poczto
wych, telegraficznych i kolejowych.

Równolegle do akcji zniżki cen arty
kułów przemysłowych biegnie ak cja,
mająca na celu podniesienie rentowno
ści warsztatów rolnych.Napierwszym
miejscu należy tu podkreślić ustawy od
dłużeniowe, które po całkowitem wpro
wadzeniu ich w życie powinny się przy
czynić do uzdrowienia stosunków finan
sowych rolnictwa. Ulgi te najsilniej od
czują niewątpliwie szerokie rzesze osad
ników, którym ciężkie przesilenie g o
spodarcze najsilniej dawało się we zna
ki.

Oczywiście, że gruntowna poprawa
warunków bytu rolnika nie może nastą
pić jedynie przy pomocy ustaw i rozpo
rządzeń wydawanych przez władze, za
leży ona bowiem od szeregu takich czyn
ników,jak należyta organizacja produk
cji, a zwłaszcza sposobów zbytu.

(Ciąg dalszy na str. 2 -giej)

Depesze do Pana Prezydenta Rzeczypospolitej,
L Marszałka Polski i Prezesa Rady Ministrów

Pan PrezydentRzeczypospolitej Polskiej
Profesor Dr.Ignacy Mościcki

Warszawa

Spełniając prośbę społeczeństwa pomorskiego, spieszę w jego imieniu zło
żyć Panu Prezydentowi wyrazy najgłębszej czciihołdu oraz życzeniapomyślno
ścidla Pana Prezydenta Reprezentanta NajjaśniejszejRzeczypospolitej.

LudnośćPomorza zapewniaCięPanie Prezydencie, że stoi i zawsze stać

będzie wiernie na strażygranicPaństwa i mocarstwowejpotęginaszejOjczyzny.
Racz Panie Prezydencieprzyjąć również moje najlepsze życzenia noworo

czne (—) Starzyński,
WicewojewodaPomorski.

* * *

Marszałek JózefPiłsudski
Warszawa Belweder.

W imieniu całego społeczeństwa pomorskiego oraz w imieniu własnem i

podległych mi urzędów spieszę przesłać Panu Marszałkowi jako Twórcy Odro
dzonejOjczyzny, wyrazy czciihołdu oraz życzenia osobistejpomyślności.

Jednocześnie melduję,żeludność pomorska gotowa jest na każde wezwa
nie skupićsięprzy swym Wodzu dlaodparcia każdego zamachu na całość na
szych granic. (-) Starzyński,

WicewojewodaPomorski.
%'t

Prezes RadyMinistrów
Profesor Dr.Leon Kozłowski

Warszawa.

Społeczeństwo pomorskieprzez usta swych przedstawicieliprosiło mnie o

złożenie TobiePanie Premjerze iRządowi,któremu przewodniczysz, wyrazów
głębokiego oddaniażyczeń osobistejpomyślności oraz zapewnienia, że dzielnica

pomorskagotowa jest zawsze wytężyćwszystkie siły celem poparciaprac Rządu
dladalszego rozkwitu ipotęgiRzec roaspolitej.

Przy tej okazjiracz przyjąć FasieFręm'erra i moje najserdeczniejsze ży
czenia. (—)Starzyński,

WicewojewodaPomorsku
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(Dalszy ciąg ze str. 1-szeJ)
Okoliczność tę koła rolnicze winny

mieć stale na uwadze i dołożyć starań
celem rozwiązania własnemi siłami tych
tak ważnych dla rolnictwa problemów.

Kończąc na tem tę część mego prze
mówienia, którą poświęciłem sprawo
zdaniu z prac i wysiłków władzy rządo
wej, pragnę jeszcze poświęcić kilka
słów najważniejszym przejawom życia
społecznego, które w latach ostatnich na

terenie naszej dzielnicy poczyna tętnić
coraz żywiej.

Na pierwszem miejscu muszę tu

wspomnieć o dalszym rozwoju życia or
ganizacyj, skupionych w armji rezerwo
wej Pomorza, która, rosnąc w siłę liczeb
ną, nie zaniedbuje również wysiłków w

kierunku pogłębiania wychowania oby
watelskiego swych członków i podtrzy
mywania w nich ducha karności i

sprawności fizycznej.
Niepodobieństwem również jest nie

wspomnieć o dalszym, wspaniałym roz
woju organizacji L. O. P . która uzy
skując tytuł fundatora samolotu Chal-

lenge'owego, przyczyniła się częściowo
do wspaniałego zwycięstwa odniesione
go przez kpt. Bajana.

Nie wolno mi również pominąć szla

chetnego porywu, z jakim spoleozeństwo
pomorskie, dotknięto sama klęską po
wodzi w dolinie nadwiślańskiej, pospie
szyło z bratnią pomocą ludności mało
polskiej, doszczętnie zrujnowanej tego
roczną powodzią. Ofiary. w gotówce
wynoszące przeszło 220.000 zł (nie licząc
ofiar przesłanych bezpośrednio) oraz w

naturze, wynoszące około 300 wagonów
zboża, ziemniaków i paszy, mówią same

za siebie. Wprawdzie ofiary te, nie po
krywają jeszcze % zapotrzebowania po
mocy powiatu nowosądeckiego, powie
rzonego opiece województwa pomorskie
go, chcę jednak wierzyć, że dotychczaso
wa ofiarność nie ustanie i zobowiązania
zaciągnięte przez Pomorski Komitet Po
wodziowy zostaną w całości pokryte.

Mówiąc o życiu społecznem na tere
nie dzielnicy pomorskiej, muszę również

wspomnieć o akcji Teatru Ziemi Po
morskiej, który swą działalnością kul
turalną nietylko zaspakaja potrzeby
miasta Trounia, ale rozszerza ją również
na całe Pomorze, docierając nawet do

sąsiedniego Gdańska i Włocławka.

Wspomnieć również należy o działal
ności Rady Zrzeszeń Naukowych i Arty-

Istycznych Ziemi Pomorskiej, o ożywię-
| niu działalności Konfraterni Artystów,
Io ukończonej niedawno budowie radjo-

stacji, o budowie domu społeoznego
oraz o uchwale Sejmiku Wojewódzkie
go, upoważniającej Starostwo Krajowe
do przestudjowania zagadnienia budo
wy muzeum ziemi pomorskiej.

Ostatnich słów kilka pragnę poświę
cić Gdyni. Przywykliśmy dotąd spoglą
dać na Gdynię, jako na jedyny port
Rzeczypospolitej, stanowiący nasze okno
na morze. Wspaniały rozwój Gdyni,
którego nie zdołał zahamować kryzys,
sprawił, że z dniem każdym Gdynia co
raz silniej zespala się ze swojem natu-

ralnem zapleczem — Pomorzem, odgry
wając coraz wybitniejszą rolę w życiu
gospodarczem tej dzielnicy i pogłębia
jąc wśród ludności pomorskiej coraz

większe zrozumienie, rzuconego już
dawno przez Rząd Rzeczypospolitej ha
sła: ,,frontem do morza".

Kończąc na tem przemówienie, wzno
szę okrzyk, który wiem, że wszyscy tu

zgromadzeni pełnem sercem wraz ze

mną powtórzą:
PAN PREZYDENT RZECZYPOSPO

LITEJ POLSKIEJ, PROF. IGNACY MO
ŚCICKI, PAN MARSZAŁEK JÓZEF PIŁ
SUDSKI, TWÓRCA NIEPODLEGŁEJ
POLSKI, PAN PREMJER LEON KO
ZŁOWSKI I RZĄD, KTÓREMU ON
PRZEWODNICZY - NIECH ŻYJĄ!

wych na ręce p. Wicewojewody Starzyń
skiego gen. dyw. Prioh, w imieniu spo
łeczeństwa pomorskiego starosta krajo
wy Łącki, wygłaszając odpowiednie
krótkie przemówienia, przyczem ten

ostatni zapewnił Pana Wicewojewodę,
że społeczeństwo Ziemi Pomorskiej stoi
twardo u boku Rządu w jego pracach
nad dalszym rozwojem Rzeczypospoli
tej.

Na przemówienia te odpowiedział
dłuższą, tradycyjną mową, p. Wicewoje
woda Starzyński. Przemówienie to po
dajemy na innem miejscu. Kończąc je,
wzniósł okrzyk na cześć Pana Prezy
denta Rzeczypospolitej prof. Ignacego
Mościckiego, Pierwszego Marszałka Pol
ski Józefa Piłsudskiego i Rządu, powtó
rzony gromkiem, trzykrotnem ,,Niech
żyją!" przez obecnych. Orkiestra ode
grała Hymn Narodowy.

Po części oficjalnej Pan Wicewoje
woda Starzyński przyjmował i składał
osobiste życzenia.

Następnie zebrani udali się do gma
chu Kasyna Garnizonowego przy ulicy
Żeglarskiej, gdzie o godz. 13 przyjmował
życzenia dla Pana Marszałka Piłsud
skiego Komendant Centrum Wyszkole
nia Artylerji gen. dyw. Prich.

W pięknie udekorowanej sali kasyna
wokół popiersia Pana Marszałka, usta
wionego na specjalnem podjum, zebrali

się liczni oficerowie garnizonu toruń
skiego oraz stu kilkudziesięciu przed
stawicieli społeczeństwa cywilnego.

Przy dźwiękach marsza generalskie
go, odegranego przez orkiestrę 83 p.
wszedł na salę gen. dyw. Prioh. W krót
kich słowach zwrócił się do niego Pan

Wicewojewoda Starzyński, prosząc go
0 przyjęcie dla W skrzesiciela Ojczyzny
1 Wodza Narodu Marszalka Piłsudskie
go wyrazów najgłębszej czci 1miłości od

zebranych przedstawicieli społeczeń
stwa. W zwięzłych wyrazach żołnier
skiego oddania i czci składał następnie
życzenia w imieniu garnizonu toruń
skiego i korpusu pomorskiego pomocnik;
dowódcy O. K. VIII. płk. dypl. Dzwon-
kowski.

Na życzenia te odpowiedział p. gen.
Prich, dziękując za nie i ze swej strony
dodając, że armja pracuje intensywnie,
czerpiąc zapał i siły do pracy z genju-
?zu swego Wodza i pragnąc być jak naj
lepszym instrumentem w ręku tego Wo
dza, gdyby zaszła tego potrzeba, poczem

złożył przedstawicielom społeczeństwa
pomorskiego serdeczne podziękowanie
za bliskie i serdeczne stosunki, jakie łą
czą je z wojskiem oraz w Imieniu tego
wojska najlepsze życzenia noworoczne.

Przemówienie swe zakończył okrzy
kiem: ,,Zwycięski i ukochany nasz

Wódz, Marszałek Józef Piłsudski niech

żyje!'*. Obecni, sprężeni na baczność,
okrzyk ten trzykrotnie powtórzyli. Or
kiestra odegrała Hymn Narodowy i

Pierwszą Brygadę.

Wizyta prezydenta Senatu
W. Miasta Gdańska w Warszawie
Zapowiedź wyjazdu pre*. Grelsera

Nowy prezydent Senatu W. Miasta
Gdańska Greiser w enuncjacji noworocz
nej, umieszczonej w organie partji naro

dowo-socjalistycznej w ,,Vorposten" za
powiedział, że w najbliższym czasie uda

się w towarzystwie senatora Hutha do

Warszawy, celem złożenia oficjalnej wl

zyty rządowi polskiemu.
Nieoficjalnie dowiadujemy się, że wy

jazd przedstawicieli Senatu W. Miasta

do Warszawy nastąpi w dniu 6 bm. wie
czorem. Pobyt prezydenta Greisera w

Warszawie potrwa prawdopodobnie dwa
dni.

Najwyższa cena cukru ustalona
została na 75.50 zł za kwintal

W Dzienniku Ustaw R. P . Nr. 110 z dn. 81
grudnia 1934 r. ogłoszone zostało rozporzą
dzenie ministra Skarbu z dn. 31 grudnia
1934 r., wydane w porozumieniu z ministra
mi Przemysłu i Handlu oraz Rolnictwa i
R. R. w sprawie uregulowania ceny cukru.
Na podstaw ie powyższego rozporządzenia,
najwyższa cena cnkrn, pobierana przez cu
krownie za cukier, sprzedawany na rynku
wewnętrznym, została ustalona na 7B zł. 50
gr. za kwintal białego kryształu, loco wa
gon stacja odbiorcza wraz z opakowaniem i

opłatą na Fundusz Pracy, nie licząc podat
ku spożywczego i dodatków od tego po
datku.

Należy przypomnieć, że poprzednie roz
porządzenie, regulujące cenę cukru, określa
ło ją na 80 zł. 50 gr. za kwintal. Obecnie

obowiązująca cena jest więc niższa o 5 at,

na1%, J

Hołd noworoczny przedstawicieli
społeczeństwa pom orskiego

dla Prezydenta Rzplitej, Marsz. Piłsudskiego I Rządu
Dorocznym zwyczajem w dniu No

wego Roku przedstawiciele społeczeń
stwa pomorskiego składali życzenia no
woroczne dla Pana Prezydenta Rzeczy
pospolitej, Marszałka Piłsudskiego oraz

dla Rządu na ręce najwyższych przed
stawicieli władz państwowych i armji
na Pomorzu.

Życzenia dla Pana Prezydenta Rze
czypospolitej oraz Rządu przyjmował w

zastępstwie chorego Pana Wojewody
Kirtiklisa Pan Wicewojewoda Pomor
ski Starzyński. O godz. 12 w południe
w obszernej, udekorowanej kwiatami
i zielenią auli Urzędu Wojewódzkiego
zebrali się liczni przedstawiciele wojska
i społeczeństwa. M. in. przybyli: gen.

dyw. Prioh, w otoczeniu szeregu wyż
szych oficerów z garnizonu toruńskiego,
prezes Rady Wojewódzkiej B. B. W . R.

mjr. Paluch, wiceprezesi tejże Rady po
seł Tebinka ł mgr. Schab, starosta kra
jowy pomorski Łącki, prezes Dyrekcji
Kolejowej w Toruniu inż. Dobrzycki,
prezes Sądu Okręgowego Radłowskl, ko
mendant wojewódzki P. P . insp. Olszań-

skl, starosta powiatowy i grodzki Skó-

rewlcz, prezes Rady Grodzkiej B. B.

W. R. dyr. Wojciechowski, prezydent
m. Torunia Boli, dziekan i proboszcz

Nin. Beck na aud|encll
u kr6la szwedzkiego

Sztokholm, 1. I. (PT). Wczoraj w go
dzinach południowych p. minister Józef
Beck został przyjęty na specjalnej au
diencji przez Jego Królewską Mość kró
la Gustawa.

Sztokholm, 1. I. (PAT). O godzinie 3

po południu p. minister Józef Beck w

towarzystwie posła R. P . w Sztokholmie
Romana złożył wizytę ministrowi spraw

zagranicznych Sandlerowi. Wkrótce po
tem minister Sandler rewizytował p. mi
nistra Becka.

O godz. i po południu p. Jadwiga
Beckowa, w towarzystwie małżonki po
sła R. P . pani Romanowej, złożyła wizytę
małżonce szwedzkiego ministra spraw
zagranicznych — pani Sandler.

Po wprowadzeniu 40-godzinnego
tygodnia pracy we Włoszech
Komunikat podsekretarza stanu we wło

skiem ministerstwie korporacji stwierdza,
że w ciągu pieiwszych 3 tygodni po wpro
wadzeniu 40-godzinnego tygodnia pracy w

drodze inspirowanego przez rząd porozu
mienia między pracodawcami a pracowni
kami — znalazło zatrudnienie przeszło
100.000 bezrobotnych.

Książę Waiji — admirałem
i marszałkiem

Londyn, 1. I. (PAT.) Ogłoszono tu

nominację księcia Waiji, który ostatnio

piastował rangę wiceadmirała nad ad
mirała floty, generała armji i marszałka

lotnictwa.

parafji św. Jakóba ks. kan. Kozłowski,
proboszcz parafji Panny Marji ks. Jank,
inspektor szkolny p. Seib, naczelnicy
poszczególnych wydziałów Urzędu Wo
jewódzkiego oraz urzędnicy Wojewódz
twa, przedstawicielki i przedstawiciele
różnych organizacyj społecznych, ku-

piectwa, przemysłu, rzemiosła, naczelny

redaktor naszych wydawnictw Tetzlaif
i in. Obecni byli również przedstawi
ciele korpusu konsularnego w Toruniu:
konsul Rzeszy Niemieckiej dr. Kfichler
i agent konsularny Republiki Francu
skiej Hozakowski.

I W imieniu armji złożył życzenia dla

INajwyższych Dostojników Państwo-

Dzień Nowego Roku na Zamku
Uroczyste składanie tycze

Warszawa, 1. I. (Tel. wł.) Zgodnie
z przyjętym zwyczajem, P. Prezydent
Rzplitej przyjmował dzisiaj na Zamku

życzenia z okazji Nowego Roku.

Po wysłuohaniu mszy św., P. Prezy
dent przyjął życzenia od ezlonków rzą
du, z p. premjerem Kozłowskim na cze
le, J. E . ks. kardynała Kakowskiego,
marszałków Sejmu I Senatu, prezesów
Najwyższej Izby Kontroli, Sądu Najwyż
szego i Trybunału Administracyjnego,
poczem odbyła się uroczysta audjencja
korpusu dyplomatycznego, w czasie któ
rej na przemówienie nuncjusza apostol
skiego msgr. Marmaggi odpowiadał
P. Prezydent. Po tej audjencjl P. Prezy
dent przeszedł do kolejnych sal, przyj
mując życzenia: w sali tronowej od du
chowieństwa wszystkich wyznań, w ga
binecie królewskim od sądownictwa, w

garderobie królewskiej od podsekreta
rzy stanu i dygnitarzy państwowych, w

sypialni królewskiej od rektorów i sena
tów wyższych uczelni, w sali audjencjo-
nalnej od przedstawicieli wojska, w sali

Canaletta od posłów i senatorów, w sali
obiadów czwartkowych od urzędników

fiP.Prezydentowi Rzpiiteg
państwowych i w sali essamblowej od

przedstawicieli społeczeństwa i organi
zacyj.

W Belwederze

Warszawa, 1. I. (PAT). Dziś z okazji
Nowego Rokn wpisali się do księgi
audjencjonalnej w Belwederze z życze
niami członkowie rządn z premjerem
Kozłowskim, marszałkowie Sejmu i Se
natu, członkowie korpusu dyplomatycz
nego państw akredytowanych w War
szawie, przedstawiciele duchowieństwa,
podsekretarze stanu, generalicja, posło
wie i senatorowie, delegacje wielu insty-
tucyj i organizacyj społecznych.

Na Jasnej Górze
Nabożeństwo na Intencje Rzplitej

Częstochowa, 1. I. (PAT.) We wtorek
rano z okazji Nowego Roku na Jasnej
Górze w kaplicy cudownego obrazu Mat
ki Boskiej generał zakonu OO. Pauli
nów, O. Pius Przeździecki w obecności

licznie zebranych przedstawicieli władz
i społeczeństwa odprawił uroczyste na
bożeństwo na intencję pomyślności Rze
czypospolitej.

Tragedia w noc sylwestrową
Sm 'erf podchorążego na przjrleciu u kolegi wBydgoszczy

W noc. sylwestrową w mieszkaniu Franciszka Garbickiego w Bydgoszczy,
przy ul. Ujejskiego 39 wydarzył się tragiczny wypadek, który pociągnął za sobą
śmierć ucznia szkoły podchorążych reze rwy przy 62 p. p.

Garbicki, strzelec z cenzusem, zaprosił do siebie kolegów, a między innemi
i Wacława Klaczyńskiego, również ucznia szkoły podchorążych. W czasie roz
mowy, Garbicki pokazał kolegom pistolet ojca. W pewnej chwili pistolet wypalił,
raniąc b. ciężko w brzuch Klaczyńskiego. Mimo natychmiastowej pomocy le
karskiej, Kłączyński — po 15 minutach — zmarł.

Trocki odpiera zarzut współudziału
w zamachu na Kirowa

Paryż, 1. 1. (PAT). Byly komisarz sowiecki Lew Trocki, który w dalszym cią
gu przebywa we Francji w nieujawnionej miejscowości, nadesłał za pośrednictwem
agencji Havasa komunikat do prasy, w którym odpiera zarzut współudziału w zama
chu na Kirowa.

W ciągn 14-letnlej działalności rowolncyjnej — pisze Trocki — jako marksista
zwalczałem samo uciekanie się w walce zarówno z caratem a cóż dopiero z przed
stawicielami państwa robotniczego do terorn indywidualnego. Ogłosiłem dziesiątki
artykułów w różnych dziennikach, poddając ostrej krytyce tego rodzaju teror. Obec
nie nie widzę powodu do zmiany poglądów pod tym względem".

Trocki zapowiada w najbliższym czasie wydanie broszury, poświęconej analizie
warunków pohięrznych, które spowodowały powstanie terorystycznej grupy Nikołaje-
wa. W broszurce te Trocki ma ujawnić istotne cele akcji tych, którzy usiłowali zwią
zać jego nazwisko z nieodpowiedzialnym iżbrodniczym czynom.
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J a r Pomorza" w drodze do Honolulu
Życzenia noworoczne dla

Statek szkolny ,,Dar Pomorza", po

opuszczeniu Wysp Galapagos, udał się w

dalszą, podróż w kierunku Wysp Hawaj
skich, celem zawinięcia do portu Hono
lulu.

Dn. 30 grudnia r. b. znajdował się
,,Dar Pomorza" pod 6 st. szerokości pół
nocnej i 124 st. 30' długości zachodniej,

Polski i wszystkich bliskich

1
odbywając podróż zgodnie z nakreślo
nym programem.

Kapitan statku, donosząc depeszą, iż

na statku wszystko w porządku i że

wszyscy są zdrowi, składa równocześnie
imieniem oficerów, uczniów i załogi
najserdeczniejsze życzenia noworoczne

całej Polsce i wszystkim bliskim.

Barbarzyńskie metody
nitiiodyth rewolucjonistów' 1 meksykańskich

HALLO ! HALLO!
Y-. '%c*

Mfe* WSZYSTKICH ZAPRASZAMY NA
% DEMONSTRACJE ODBIORNIKA

'^^rROJKA PHILIPS JUNIOR

Z Meksyku donoszą, ie około 100 mło
dych rewolucjonistów z okrzykami ,,śmierć
kościołowi" wkroczyło do kościoła katolic
kiego w Onycacan, gdzie zabito wystrzałami
karablnoweml 5 osób 1 raniono szereg in
nych.

Napad 100 uzbrojonych młodych rewo
lucjonistów na kościół katolicki w Ouycacan
wywołał poruszenie w całym kraju. Rząd,

mimo swej wyraźnej polityki antykościel
nej, przedsiąwziął ostre środki przeciwko
napastnikom. S7-miu z nich wydalono z

granic Meksyku. Organizacja ,,młodych re
wolucjonistów" została rozwiązana. Spo
dziewają sią, lż barbarzyńskie wystąpienie
,młodych rewolucjonistów" zaostrzy 1 tak

zaognioną sytuacją wewnątrzno-polityczną
Meksyku.

Dyplomowani niefachowcy
Obrazki z żyda codziennego

Nledewńb jedną z prywatnych firm ra
domskich ogłosiła konkurs n a stanowisko
dobrze płatnego — fachowego specjalisty.
Napłynęło przeszło sto ofert. Wszystkie —

wykształceni młodzieżcy, niejeden z dźwięcz
nym tytułem — inżyniera.

Kandydatów poddano krótkiemu egza
minowi. Każdemu powiedziano: — ,,pokaż,
co potrafisz". Wszyscy — przepadli, bo —

mogli odpowiedzieć tylko na pytanie: ,,Coś
pan skończył!".

Firma dotychczas czeka na - odpowie
dniego pracownika.

Ogłoszenie w dzienniku: ,,Zakład h an
dlowy niezwłocznie zamierza przyjąć — do
brą maszynistkę". W odpowiedzi — koło

300-tu ogłpszeń. M aturzystki, seminarzyst-
ki, studentki filozofji. Jak się okazuje,
wszystkie gotowe się nauczyć pisać na m a
szynie.

Narzeka się na bezrobocie, na paupery
zację inteligencji. Z drugiej strony - za
kłady pracy narzekają (i zupełnie słusz
nie, co gorsza! na brak — wykwalifikowa
nych fachowców, chociażby — dobrych m a
szynistek.

W pewnym Urzędu Pośrednictwa Pracy
zarejestrowało się szereg osób obojga płci o

wykształceniu średniem i nawet — wyż-
szem. Od czasu do czasu odwiedzają ci

właściciele świadectw dojrzałości, gim na
zjalnych matur, uniwersyteckich dyplomów
- kierownika Urzędu, który na żałosne za
pytania stale odpowiada: — Niema zgło
szeń. I nie będzie. Wszędzie - potrzeba
fachowców.

Dobrych sześć lat temu zauważono te

zjawiska. Donośnym głosem wołano wów
czas o zwrot zainteresowań młodzieży: No
woczesnej Polsce potrzeba przedewszyst-
kiem zdolnych i energicznych fachowców
ze średniem wykształceniem zawodowem.

W kilku wierszach
Po zgłoszeniu przez Japonję wypowiedze

nia Traktatu Waszyngtońskiego (morskie
go) amerykańscy delegaci do rokowań mor
skich OPUŚCILI LONDYN,udając się do

Southampton, skąd na parowcu ,,Washing
ton" odpłyną do ojczyzny. Tym samym po
ciągiem odjechał, powracający do kraju de
legat japoński Yoshida.

Z nowym rokiem przestał wychodzić w

Monachjum NAJSTARSZY DZIENNIK NIE
M IECK I, ,,Muenchen-Augsburger Abendzei-

tung", który w styczniu 1934 r. obchodził 325
letni jubileusz swego istnienia.

W pewnej miejscowości w Tyrolu ko
muniści ZNISZCZYLI W KAPLICY KRZY
ŻE, ŚWIECZNIKI, OBRAZYi chcąc zmylić
ślady, namalowali na ściana-ch swastyki.
W Pradze ARESZTOWANO TRZECH WYŻ-
SZYCH URZĘDNIKÓW PAŃSTWOWYCH.
Aresztowania te pozostają w związku z ba
daniem akt budowy kilku objektów państ
wowych m. in. gmachu ministerstwa kolei
w Pradze.

Prasa paryska donosi o aresztowaniu wy
dawcy ,,Le publicitaire d'orne" Marsat, któ

ry DOPUŚCIŁ SIĘ OSZUSTWA NA SUMĘ
1 MILJONA FRANKÓW.

Dotychczasowy poseł włoski w Biało-

grodzie Galii mianowany został AM BASA
DOREM W ANKARZE.

Parowiec ,,Victoria" idący do Alaski
OSIADŁ NA MIELIZNĘu wybrzeży Ko-

lumbji brytyjskiej.
Spowodu lekkiego NIEDOMAGANIAle

karze zalecili cesarzowi Japonji nie opusz
czać łóżka.

Agencja Central-News donosi z Szang-

Nie tyle inżynierów, co - majstrów i pod
majstrzych, nie tyle ekonomistów, co —

praktycznych kupców, nie tyle agronomów,
co - tęgich rolników na 15-tu morgach.
Pierwszych mamy oddawna zawielu.

Z racji gwałtownych potrzeb społecz
nych należy wystąpić przeciw owemu ,,pcha
niu się" do ogólnokształcących szkół śred
nich, do gimnazjów; przeciw — naiwnej i

szkodliwej wierze — w patenty, dyplomy i

tytuły.
Odlewnia żelaza, przedsiębiorstwo han

dlowe czekają na pracowników. Do Urzę
dów Pośrednictwa napływają zgłoszenia —

na fachowców. M-skł.

TROJKA r u m PS JUNIOR
tulto tueca d/roióm od

Demonstracje w następujących firmacht

,,Elektra" Schultz, Toruń, Chełmińska 4; E. Siwiec, Toruń, Żeglarska 31; R . B . Reimanń, Byd.
goszczi Dworcowa 1 3 ; B. Ziętak, Bydgoszcz, Dworcowa 5 ; M. Biały1 Chełmno , M. Focha 9 ;

Miejskie Zakłady Elektryczne, Gdynia , Al. Mościckich 4 ia ; ,,Promień", Gdynia, 1 0 Lutego 35*
W. Kucharski, Grudziądz , Stara 1 7/1 9 ; H. Maeser, Kartuzy, Parkowa 3 ; Okr. Elektrownia Rutki,
Kartuzy; Bracia Armań scy , Kościerzyna, Gdańska 3/5; M. Kahlenberg, Puck, Prezydenta 85; K .

Schultz, Starogard, Rynek 3 7 ; B. Wojewski, W ejherowo , Sobieskiego a.

Awantury na froncie plebiscytowym
Z Saarbruecken donoszą, że w niedzielę

doszło, do pierwszego poważniejszego za-j
ścia pomiędzy zwolennikami status quo a

ich przeciwnikami.

w Saarze
relacyj orga-nizatorów przedstawiała się na
stępująco: Na sali znajdowało się m. in.

około 60 do 70 osób, które, jak się zdaje,
przybyły samochodami z Niemiec. Kilka

SAARBRUECKEN.
Zimowy widok portu w Saarbruecken, mieście, na które, w związku ze zbliżającym się

plebiscytem zwrócone są dziś oczy całego świata.

W miejscowości Blieskastel odbywało się
zebranie przedplebiscytowe, zwołane przez
niemiecki Volksbund, organizację, grupu
jącą katolików-zwolenników utrzymania
status quo. Wkrótce po rozpoczęściu wie
cu doszło do burzliwej sceny, która według

spośród nich rzuciło się na mówcę, jednego
z przywódców Volksbundu Imbuscha i dość

ciężko go poturbowało. Jednocześnie inni

zdemolowali doszczętnie lokal, w którym
odbywało się zebranie. Następnie spra-wcy

zajścia uciekli oknami i odjechali czekają-

Krwawy napad bandytów na bank
w Budapeszcie w biały dzień

Miasto Budapeszt zostało onegda) poru
szone niezwykle zuchwałym napadem ban
dyckim, dokonanym w biały dzień na jeden
z banków.
m i-mu11

haju oZACIEKŁYCH WALKACH,toczących
się między wojskami rządowemi a oddzia
łami komunistycznemi we wschodniej czę
ści prowincji Iiwei-Czu.

Nowomianowany poseł republiki Equa-
doru w Berlinie Quirola, który miał objąć
swe stanowisko, został znaleziony martwy
w westibulu domu, w którym mieszkał w

Nowym Jorku. Wobec tego, iż śmierć Qui-
roli NASTĄPIŁA W OKOLICZNOŚCIACH
TAJEMNICZYCH,władze sądowe wdrożyły
w tej sprawie dochodzenie.

Na rzece Panuco (Meksyk) zatonęła łódź.
W nurtach rzeki znalazło ŚMIERĆ 25 KO
BIET I DZIECI.Znajdujący się w łodzi

mężczyźni dopłynęli do brzegu.

W godzinach przedpołudniowych do filji
Węgierskiego Banku Handlowego, jednej z

poważniejszych lnstytucyj finansowych,
znajdującej się na placu Wolności, wbiegło
trzech osobników z rewolwerami w rękach.
Skierowali się oni do kasy, chcą zrabować

pieniądze, przyczem zasypali strzałami ka
sjera, który padł na miejscu. Urzędnicy
banku i niektórzy z klijentów zaczęli rów
nież strzelać — wywiązała się obustronna

strzelanina, w wyniku której Jeden z ban
dytów padł zabity. Dwa) pozostali zbiegli,
nie zabierając z sobą żadnego łupu.

W czasie strzelaniny wymieniono około

20 strzałów. Dwóch urzędników banku i

jeden z klijentów odnieśli ciężkie rany.

Napad miał miejsce w czasie najwięk
szego rnchn Interesantów.

cemi na nich samochodami. Policja przy
była jut po zajściu.

W poniedziałek w nocy grupa komuni
stów napadła na przedmieściu Saarbruek-

ken na kawiarnię uczęszczaną przez człon
ków frontu niemieckiego i daia przez okno

20-kilka strzałów rewolwerowych, raniąc
jedną osobę.

Zajścia te łącznie z zerwaniem wiecu

Volksbundu katolickiego i poranieniem je
dnego z jego przywódców przez przeciwni
ków politycznych, świadczą o poważnem
za-ostrzeniu walki politycznej n a teryto-
rjum Saary. Poprzednio tego rodzaju akty
teroru nie miały miejsca.

W kołach komisji rządzącej zajścia te

wywołały zaniepokojenie.
Ze strony zwolenników status quo wy

suwane jest obecnie żądanie, aby zebrania

polityczne odbywały się pod ochroną wojsk
obcych.

Przebudowa placu Lustgarten
w Berlinie

Wielki plac przed zamkiem cesarskim w

Berlinie t. zw. Lustgarten, na którym od
czasu rewolucji odbywają się meetingi lu 
dowe, ma w najbliższym czasie ulec grun
townej przebudowie.

Według planów, które uzyskały aprobatę
kanclerza Hitlera, usunięty zostanie i prze
niesiony na inne miejsce olbrzymich roz
miarów pomnik cesarza Fryderyka Wilhel
ma III., stojący pośrodku placu. Inowacje,
jak zaznaczono w komunikacie oficjalnym,
podyktowane są względami natury este
tycznej, a przebudowa placu ma być uk oń
czona jeszcze przed olimpjadą sportową.

Niebywała niska cena ctiieba
w e Francji

Agencja Havasa donosi, że cena chleba w e

Francji nie byia tak niską, jak obecnie, już
zgórą od 150 lat. W istocie bowiem w roku
1780 cena chleba wynosiła 34 centymy za ki
logram, co odpowiada jednemu frankowi 70
centymom według teraźniejszego kursu,
podczas gdy cena obecna wynosi 1 fr. 65

centymów za kilogram.

NIEBYWAŁA OKAZJA
eleganckie KAPELUSZE DAMSKIE
w wielkim wyborze już od zł 2a50

tylko w firmie

8943 fc. SZPIRO
GDYNIA, ul. Abrahama u, tel. 36 ,0 5
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Pochwala sportu
Piękność ciała łączy się z pięknością

duszy — oto zasada, którą wyznawali
już starożytni Grecy, pozostający dla

nas do dziś dnia wzorem niedościgłym.
Eurypides mawiał: Najdoskonal

szym człowiekiem jest dla nas ten, który
tą samą ręką potrafi napisać Ifigenję,
oraz zdobyć wieniec zwycięzcy podczas
Igrzysk Olimpijskich.

U nas otacza się szczególną opieką
sport i wychowanie fizyczne; utworzo
no Radę Naukową Wychowania Fizycz
nego, a Państwowy Urząd Wychowania
Fizycznego spełnia najwyższą funkcję
dozoru nad rozwojem fizycznym naszej
młodzieży. O wielkiej wadze, jaką przy
kładają nasze władze do sportu i wycho
wania fizycznego świadczą słowa b. pre
zesa Rady Ministrów J. Jędrzejewicza:

,,Sport, który nietyiko rozwija mięś
nie i kształci w sprawności ciało, ale i

budzi szlachetne emulacje, uczy wydo
bywania z siebie maximum wysiłku, ma

poważne znaczenie nietyiko dla wycho
wania fizycznego lecz i dla kształcenia

charakterów.

W dzisiejszej naszej pracy wycho
w'awczej wychowanie fizyczne i sport
muszą zajmować też miejsce odpowied
nie."

Gdy spojrzymy na inne państwa,
wszędzie idea wychowania obywatel
skiego jest oparta o sport i racjonalne
wychowanie fizyczne. W ielkiemu roz
wojowi sportu w U. S.A., Japonji,Niem
czech, Włoszech, Finlandii dają wyraz

olbrzymie organizacje sportowe, zrze
szające liczne kadry czynnych sportow
ców. W Niemczech co dziesiąta osoba

jest w jakimś związku sportowym. W

Z.S.R.R. stara sięprzelać sport na ma
sy, udostępnić go wsi — chłopu i robot
nikowi. W Finlandji 700 nauczycieli
gimnastyki i 900 nauczycieli sportów
rozdzielono między ludność celem nale
żytej propagandy kultury cielesnej. We

Włoszech specjalną opieką sport otacza

dyktator Mussolini. Do zwycięskiej dru
żyny włoskiej, która odniosła cały sze
reg sukcesów na olimpjadzie w Los An-

gelos, powiedział: Odwaga, siła, zręcz
ność, szybkość, wytrwałość, ambicja, ro
zum — oto siedem cech, które powinien
łączyć każdy sportowiec włoski.

Jeszcze jedna cecha, o której zapom
niał powiedzieć ,,duce" — winna być
podstawową dzisiejszego sportowca —

zdrowie. Jest rzeczą ogólnie wiadomą,
że ludzie chorzy nie mogą uprawiać
sportu — muszą być z niego wyelimino
wani. Dlatego istnieją poradnie lekar
skie, przymusowe badania etc., aby za
pobiec złemu na przyszłość. Nie pomo
że ambicja, odwaga, szybkość etc., gdy
serce czy płuca nie dopisują. Chwilo
wy sukces nie może zaćmić stanu fak
tycznego — ,,droga karjery" sportowej
takiego osobnika prowadzi najczęściej
z boiska do szpitala.

Przy pewnym stopniowaniu zdrowot
ności można wyeliminować grupy ,,ma
ruderów", które pod okiem specjalisty-
lekarza mogłyby uprawiać niemęczące
ćwiczenia cielesne, co leży już raczej w

kompetencji medycyny, powiedzmy, me
dycyny sportowej niż właściwego spor
tu.

Rolę sit spełniają — w tym wypadku
poradnie sportowo-lekarskie, istnieją

bowiem choroby, przy których nietyiko
można uprawiać sport, ale poprostu
sport czy wychowanie fizyczne mogą się
okazać tu prawdziwem lekarstwem.

Sport ma nietyiko wyrabiać tężyznę
ciała, spełnia on też funkcję moralną w

stosunku do uprawiającego go, wyrabia
solidarność, odwagę — wpływa dodat
nio na kształtowanie się charakteru

młodzieży. Z tego punktu widzenia po
winien znaleźć i znajduje zresztą pełne
poparcie i zrozumienie w sferach peda
gogicznych i wychowawczych. Należa
łoby wspomnieć jeszcze o roli sportu, ja
ko czynnika propagandowego na terenie

międzynarodowym. Wiemy doskonale,
że taki Nurmi rozsławił swą ojczyznę

bardziej niżby to mogło uczynić całe

grono dyplomatów, literatów, dziennika
rzy. Nazwisko wielkiego Fina powta
rzane było i jest przez miljony sportow
ców niemal z czcią bałwochwalczą. Jego
zwycięskie biegi znajdowały oddźwięk

w prasie całego świata. Niedarmo też

cieszy się zasłużonym szacunkiem w

swym kraju.
Dzisiaj wraz z rozwojem kultury du

chowej, kroczy zwycięsko sport — sym
bol tężyzny narodów. M.

Mecz hokejowy na... wodzie
TKS Strzelec - Team kombinowany Torunia 3 :1

Zamiast zapowiedzianych zawodów hoke
jowych z AZS-em warszawskim, który w o-

statniej chwili odmówił przyjazdu, odbyło
się w Toruniu spotkanie TKS. Strzelec z dru

żyną kombinowaną.
Padający deszcz i rozmokły lód utrudńia-

wi mej jedyną bramkę zdobył Grenda

(Gryf).
Drużyny wystąpiły w następujących skła

dach TKS. Strzelec: F rank (bramka), Szczer
bowski, Drapiewski (obrona), Stapf, Osmań
ski, Głowiński (atak). Drużyna kombinowa-

imm*. *

łv w znacznym stopniu grę, mimo to mecz

prowadzony był w żywem tempie i obfito
wał w wiele emocjonujących momentów

podbramkowych.
Wygrała drużyna Strzelca w stosunku

3:1 (2:1, 1:0, 0:0), przyczem bramki strzelili

Stapf 2 i Głowiński 1, dla drużyny kombino-

na: Stogówski (bramka), Zębik, Kowalski
(obrona), Nagel, Grenda, Dolewski (atak).
Sędziował p. Suchocki.

O ile mróz dopisze, odbędą się w Toruniu
w nadchodzącą niedzielę ciekawo zawody z

ŁKS-em Łódź.

Sport Polski w 1934 r.

Sport polski wykazał w r. ub. znacz
ny rozwój przedewszystkiem wszerz.

W r. 1931 w Polsce było 305.000 czyn
nych sportowców, w r. 1932 liczba spor
towców wzrasta już do 420.000, w r. 1933

cyfra sportowców wynosi już przeszło
pół miljona. Dokładnych danych za rok

1934 jeszcze niema, niemniej można

stwierdzić, że liczba zrzeszonych spor
towców wzrosła znacznie.

PAŃSTWOWA ODZNAKA SPORTOWA

Państwową Odznakę Sportową, wpro
wadzoną w 1931 r., zdobyło zaledwie
16.448 osób, w następnym roku liczba

zdobytych P. O. S. wynosi już 161.170,
a w 1933 r. dochodzi do 300.000.

ODZNAKA STRZELECKA

Odznakę strzelecką zdobyło w 1930 r.

200 osób, w 1931 r. - 29.663, w 1932 r. -

111.341, w r. 1933 — 273.114, wreszcie
w 1934 r. przeszło 350.000.

WZROST URZĄDZEŃ SPORTOWYCH

W POLSCE
Bardzo znacznie wzrosła liczba urzą

dzeń sportowych w ciągu ubiegłego ro
ku przedewszystkiem dzięki wybitnemu
poparciu państwowego Urzędu W. F . i

P. W . Świadczy o tem następujące ze
stawienie urządzeń sportowych w roku

1934 (w nawiasach podajemy cyfry z ro
ku 1933): boiska do gier z bieżnią okól
ną (465) 484; boiska do gier bez bieżni

(950) 976; place do gier sportowych
(4258) 4415; boiska gimn. i lekkoatle
tyczne (475) 535; korty tenisowe (1724)
1765; ogrody Jordanowskie (67) 110;
sale gimnastyczne i hale sport. (999)
1030; pływalnie letnie (60) 186; pływal
nie zimowe (13) 14; przystanie wiośl. i

stanice kajak. (171) 192; skocznie nar
ciarskie (28) 31; lodowiska i tory łyż-

|wiarskie (215) 264; boiska hokejowe (57)
65; tory kolarskie (18) 18; obozy stałe

i(17) 28; schroniska turystyczne (69) 81;
jporadnie sportowo-lekarskie (51) 58;

1 parki sportowe (ponad 3 ha) (38); świe
tlice sportowe 6243.

Start wiaikieli raidew narciarskich
Związku Strzeleckiego

Nowy sukces Ruchu
w Niemczech

Zwycięstwo polskich piłkarzy
w Stutgarcie

Berlin,1 .1.(PAT).Dragimeczpiłkar
ski, rozegrany przez mistrza Polski
Rnch w Niemczech zakończyłsiędrugim
sukcesem naszej drużyny. W Stntgaroie
w spotkaniazV.F .B .StatgartRnchod
niósł zwycięstwo 8:1 (5:2).

m

Krynica pod znakiem
gumowego krążka

Wielki turniej hokejowy
Krynica,1.1 .(PAT). We wtorek roz

począł się w Krynicy wielki turniej ho
kejowy o mistrzostwo uzdrowiska. D o

turnieju zgłosiły się najlepsze drużyny,
Polski: Cracovia, m istrz Polski AZS Po
znań, wileńskie Ognisko, W arszawianka,
Pogoń ze Lwowa i KTH. Turniej odby
wać się będzie do dn. 6 stycznia.

We wtorek w pierwszym meczu mię
dzy W arszawianką i KTH zwycięstwo
odniosła drużyna krynicka w stosunku

2:1 (0:0, 1:0, 1:1). Bramkę strzelili Pie
chota i Nowak dla KTH, dla Warsza
wianki Burda I.

' \;

Kląska Lwowa
w spotkaniu xWienerEistaufWereln

Lwów, 1. I . (PAT). We wtorek rozegrano
tu mecz hokejowy między wiedeńską druży
n ą Wiener Eislauf Verein i reprezentacyjną
drużyną Lwowa. Zwyciężyli goście w sto
sunku 4:2 (2:0, 2:1, 0:1). Pierwsze dwie tercje
wykazały dużą przewagę Wiedeńczyków,
którzy prowadzą 4:0. Dwie bramki zawinił

coprawda słaby bramkarz Lwowa. Dopiero
pod koniec drugiej tercji i w trzeciej tercji
Lwów przychodzi stopniowo do głosu i

przejmuje inicjatywę. Bramki dla gości zdo
byli Demmer i Tschemmer i Spieler po jed
nej, dla Lwowa punkty zdobyli Jasiński i

Lemiszko. W arto zaznaczyć, że Lwów wy-

stąpił w osłabionym składzie. Sędziował p,
Sachs.

Zasłużone zwycięstw o nGedanNM
w Królewcu

Królewiec,1. I . (PAT). W Królewcu od
był się mecz piłkarski między polską druży
n ą Gedanja z Gdańska z miejscową drużyną
Rasensport Preussen. Gedanja odniosła za
służone zwycięstwo 4:1.

Bcksersy warszawssy Skody
bljq reprezentację Brna 1014

Warszawa,1.I. (PAT).We wtorek roze
grano międzynarodowy mecz bokserski m ię 
dzy reprezentacyjną drużyną Brna a druży
ną Skody. Zwyciężyła drużyna warszawska'
10:4.

Miedzy życiem a śmiercią

Wczoraj, t. j. dnia 1 stycznia o godz.
9-tej rano nastąpił — jak już podaliśmy
— start dwóch wielkich raidów sztafe
towych narciarskich Związku Strzelec
kiego ,,Wzdłuż Karpat" i ,,Wzdłuż Kre
sów W schodnich".

Zgodnie z regulaminem raidów, start

odbył się bez względu na warunki

atmosferyczne. W razie braku śniegu,
patrole sztafetowe maszerować będą
z nartami niesionemi.

Start ,,Raidu wzdłuż Karpat1' od
był się w Cieszynie. Trasa prowadzi
przez województwa: śląskie, krakow
skie, lwowskie i stanisławowskie do

miejscowości Kuty w pobliżu granicy
rumuńskiej. Długość trasy wynosi 885,5
km? na któred zmieniają si- sztafety.

Czas trwania raidu 30 dni.

Start ,,Raidu wzdłuż Kresów Wschod
nich" odbył się w miejscowości Druja,
leżącej nad granicą łotewską. Trasa

prowadzi przez województwa: wileń
skie, nowogrodzkie, poleskie, wołyńskie
i tarnopolskie. Metę wyznaczono w O-

kopach św. Trójcy w rejonie stykania
się granicy polskiej, rumuńskiej i rosyj
skiej. Długość trasy wynosi 1231 km.

Na tej przestrzeni zmienią się 72 sztafe
ty w ciągu 35 dni.

Trasy obu raidów wiodą przez sie
dziby oddziałów Związku Strzeleckiego.
Skład poszczególnych patrolów sztafeto
wych stanowi minimum 6 -ciu członków

Związku Strzeleckiego, przyczem grani
ca górna nie j e s t oznaczona.

Powyższe zdjęcie świadczy o nadzwyczaj
nej przytomności umysłu fotografa. Zdołał
on uchwycić moment katastrofy, której u-

lcgł jeden z samochodów na torze wyścigo
wym w Los Angeles. Samochód ten na krzy-
wiźnie dosłownie wyleciał w powietrze. Na
szczęście szofer wyszedł z katastrofy cało,
gdyż wypadł z samochodu w chwili, gdy
ten znajdował się jeszcze w powietrzu i siłą
rozpędu posuwał się z szybkością wystrzelą-,
noj kuli armatniej.
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S9LVH RERUM
zebrał i zestawił Bolesław Busiaktewicz.

I.

KALENDARZYK HISTORYCZNY
Co się — kiedy I gdzie wydarzyło?

— 1 stycznia. —

1449 Urodził się we Florencji słynny ,,Na
czelnik Rzeczypospolitej Florenckiej"
Lorenzo del Medici ,,11Magnifico"czyli
Wawrzyniec Medyceusz, zwany W spa
niałym, który przeszedł do historji ja
ko mecenas sztuki nauk. Był sam nie
złym poetą i świetnym mówcą.

1467 Urodził się w Kozienicach przyszły
król polski Zygmunt I Staryjako pią
ty syn króla .Kazimierza Jagiellończy
ka i żony jego Elżbiety, a córki cesa
rza austrjacklego - Alberta.

1484 Urodził się w Wlldhaus (Szwajcarja)
głośny reformator religijny - U lrych
Zwtngli.

1583Wejście w życiekalendarza gregoriań
skiego, czyli t. zw. ,,Nowego Stylu".

1771 Początek oblężenia Częstochowyprzez
wojska rosyjskie.

1777 Ukajaniesię w Paryżu pierwszego nu
meru dziennika o tendencjach opozy
cyjnych pt. ,,Journal de Parta".

1798 Urodził się w Antoszwińciu (pod Wil
nem) ,,apostół" 1 głosiciel mistycznej
filozofjlnarodowej,Andrzej Towlańskl.

1888 Regenci Bawarji 1 Wuertembergu o-

trzymują tytuły książąt.
1888 Urodził się w Mahowicach ceniony nie

gdyś pisarz i poeta Gustaw Zieliński,
autor poematu ,,Kirgiz".

1888 Urodził się we wsi Chociwkazasłużo
ny lekarz i niezapomniany ,,odkrywca"
Zakopanego — Tytns Chałubiński.

1822 Proklamowanie w Grecji niepodległo
ści.

1883Urodził się w Kis-Kdrós jeden z naj
większych poetów węgierskich- A-
laStsnndar PatSfL

1888 Premjera ^opery narodowej" Stanisła
wa Moniuszki,,Halka" w układzie 4-ro
aktowym (pierwsza redakcjawileńska
miała t%dko 2 akty) w Teatrze Wielkim
w Warszawie.

1888 Wprowadzenie do powszechnego użyt
ku nieznanego dotąd typu kalendarza
do zdzierania. ,,Wynalazcą" był nieja
ki Sommer Guenther w Heidelbergu.

1882 Urodził się w Harklowej (powiat no
wotarski) znakomity malarz polski, u-

czeń mistrza Jana Matejki — W łod zi
m ierz Tetmajer,laureat licznych mię-i
dzynarodowych wystaw. Wykonał oni
też m. in. dekoracje wnętrz Wawelu. I

Zajmował się również poezją, literatu-|
rą 1 polityką. Posłował — jako ,,lu-l
dowiec" na Sejm i do Rady Państwa w

Wiedniu.
1883 Prezydent Stan. Zjednoczonych, Abra

ham Lincoln znosiwAmeryce niewol
nictwo.

1883 Urodził się w Tarnowie współczesny
krytyk ł historyk literatury polskiej *-

J-zsi Ujejski.
1888 Umarł w Neapolu poeta włoski Nitta-

rlo łmbriani.
1884 Umarł w Bonn sławny fizyk niemiecki

Heinrich Hertz,odkryca t. zw. ,,fal e-

lektromagnetycznych" , żródla jakby i

podstawy dzisiejszej radjofonjl.
1934 Umarł w Aussee popularny powleścio-

pisarzJahób Wassermann.
1934 Wejście w życie i moc obowiązującą na

terenie Rzeszy Niemieckiej ustawy o

sterylizacji, nazwanej urzędowo ,,Usta
wą o zapobieganiu przyrostowi potom
stwa dziedzicznie obciążonych".

— 2 stycznia. —

1656Król Jan Kazimierz,bawiący na Śląs-
sku w Opolu, gdzie zjechało się wielu
magnatów polskich, ośmiu biskupów i
dwóch arcybiskupów, postanawia przy
stąpić do konfederacji tyszowieckiej,
zawartej w Tyszowcach 29. 12. 1655.

1756 Urodził się na Wołyniu znakomity ko-

medjopisarz polski 18 stulecia F r a n ci
szek Mikołaj Łada-Zabłocki,autor m.

in. do dziś jeszcze granego ,,Fircyka w

zalotach", którego autor (1781) dedy
kował królowi St. Augustowi. Uczest
nik t. zw. ,,obiadów czwartkowych" i

obdarzony przez króla medalem ,,Bene
merentibus".

1776 Zniesienie tortu r w Austrji.
1777 Urodził się w Arolsen znakomity rzeź

biarz niemiecki, twórca wielu pomni
ków postaci historycznych — Christian
Rauch.

1792 Wielki Sejm t. zw. ,,czteroletni (1788—
1792) uchwala nowe urządzenie t. zw.

Sądów Ziemiańskich.
1891 Umarł w Zuerichu poeta piszący p o -

niemieckuJohann Kaspar Lavater. B
1837 Urodził się w Niźnim - Nowogrodzie"

kompozytor rosyjski Mili Aleksiejewicz
Bałakiren.

1843 Premjera ,,Latającego Holendra" (Ho-
lendra-Tułacza) Ryszarda W agneraw
Dreź nie.

1858 Urodził się w Wieselburgu genjalny
artysta dra-matyczny Józef Kainz.

1861 Urodził się w Kolonji znakomity przy
rodnik i pisarz niemiecki W ilhelm
Bfilsche.

1965 Port Artur — twierdza rosyjska prze
chodzi w ręce japońskie.

1915 Umarł w Wiedniu utalentowany kom
pozytor austrjacki —Karol Goldmark,
twórca szeregu oper jak m. in. ,,Królo
wa Saba" oraz wielu innych rodzajów
twórczości mistycznej jak tria, kon
certy, symfonje itp.

1921 Umarł w Hohensinow niemiecki mąź
stanu' i kanclerz Niemiec Theobald v.

Bethmann-Hollweg.

Kurs narciarski w Karpatach
dla czlonkiw pomorskich klubów sportowych

Pomorski Okręgowy Związek N a r
ciarski organizuje dla członkiń i człon
ków pomorskich klubów sportowych
kurs narciarski.

Kurs odbywać się będzie w m iejsco
wości Rozłucz w powiecie tnrczańskłm.

Czas trwania kursu—dwa tygodnie,
t. j. od 16do31stycznia1935r.

Koszta kursuwyniosą: a) zakwate
rowanie — na salach ogólnych 25 gro
szy dziennie od jednej osoby, w pensjo
natach 1,50 zł do 2 zł dziennie; b) wy
żywienie - 4 razy dziennie, a to śniada
nie, drugie śniadanie, obiad z 3 dań i

herbata oraz kolacja mięsna i herbata

wynosi 3 zł dziennie od osoby, t. zw. z

kotła za zwrotem równoważnika ustalo
nego przez Szefa Int. O. K. X. w wysoko
ści. N+20 plus dopłata 50 groszy, co ra
zem stanowi około 1,50 zł; c) przejazdy
80% zniżki, na zlecenia które wystawią
Komendanci Powiatowi W. F . i P . W .

na podstawie karty powołania na kurs

wystawionej przez P. O.Z.N .; d) uczest
nicy kursu powinniposiadaćpełne włas
ne wyekwipowanie narciarskie.

Zgłoszenia zbiorowe i indywidualne
uprasza się nadsyłać najpóźniej do dnią
6 stycznia 1935 r. na ręce ppułk. Nako-

niecznikoffa — Toruń, koszary 63 Pułku

Piechoty.

Wypłata pensji kawalerom ,,Virtuti Militari"
rozpocznie się od 2 stycznia 1935 r.

w uzienm ku Rozkazów Ministerstwa

Spraw W ojskowych z dn. 29 grudnia ukaza
ło się zarządzenie, dotyczące wypłaty pen
sji orderowej, przypadającej kawalerom

,,Virtuti Militari" ńa rok 1985.

Pensja ta ma być wypłacona jednorazo
wo w pełnej wysokości w terminie, począw
szy od 2 stycznia 1935 r., na zasadach do
tychczasowych, z tern jednak odchyleniem,
że pensja ta, przypadająca osobom, zatru
dnionym wprawdzie w instytucjach wojsko
wych, ale nie będącym w czynnej służbie

wojskowej, nie będzie nadal wypłacana
przez właściwe władze wojskowe,Jak to do

tychczas miało miejsce, le c z przez kasy
urzędów skarbowych, na podstawie w yk a
zów, do których będą włączani wymienieni
wyżej uprawnieni.

Władze wojskowe będą zatem nadal wy
płacały pensję orderową tylko osobom, bę
dącym w czynnej służbie wojskowej, nato
miast wszystkim innym — kasy urzędów
skarbowych.

Specjalny kredyt na ten cel przydzielany
nie będzie, lecz kasy urzędów skarbowych
będą honorowały asygnacje władz wojsko
wych.

Z wojny wtosko-abisyńskiel

Jak już donosiliśmy, między włoskiem i abisyńskiem wojskiem doszło do krwawych
walk, podczas których było wielu zabitych i rannych. Na zdjęciu widzimy fragment
kolonjalnych wojsk włoskich w okolicy Nalualu, pod którym stoczono pierwsząbitwę

Londyn największe miasto na świetie
Przeszło 8 miljonfiw mieszkańców rozlokowanych

na przestrzeni 692 mil kwadratowych
Londyn, największe skupisko miejskie

na świecie, większe od Nowego Yorku, ma

specyficzne dane różnego rodzaju, które u-

zasadniają rozrost gigantyczny tego miasta.

Londyn składa się z kilku miast o różnym
charakterze: jest on przedewszystkiem poli
tyczną metropolją W. Brytanji i Imperjum
brytyjskiego, następnie centralnym ośrod
kiem kulturalnym świata anglosaskiego, da
lej jest to największe miasto fabryczne An-

glji, wreszcie najważniejszym rynkiem pie
niężnym i pożyczkowym pomimo Wallstreet.
a w końcu największym portem handlowym
na świecie. Wszystkie te czynniki i warun
ki współdziałają w nieustannym rozroście

przestrzennym i ludnościowym metropoljj
imperjum obejmującego 400 zgórą miljonow
ludzi.

II.

PRZYSŁOWIA STAROPOLSKIE

Jako ty rodzice swoje -

Tak cię uczczą dziatki twoje.

III.

SIEDEM MIAST KASZUBSKICH.

(,,Morze polskie i Pomorze w pieśni":
IV miasta i porty).

Siedem miast oddawna kłócą się z sobą,
Które to jest z nich wszech Kaszub głową:

Gdańsk miasto liczne,
Kartuzy śliczne,
Święte Wejherowo,
Lębork, Bytowo-,
Cna Kościerzyna,
I Puck perzyna.

Marja Wolska
(l 909)

Sam Londyn składa się administracyjnie
i demograficznie z szeregu miast i miaste
czek, tworzących to, co się nazywa London-

County (hrabstwo londyńskie) z wyłącze
niem City. City, śródmieście, liczące prze
strzennie jedną milę kwadratową zaledwie
zaludnione jest tylko we dnie, w nocy zaś
niema tam żywego ducha w tych wielkich

gmachach prócz portjerów. City zostaje pod
zarządem i władzą Lorda Mayor'a, przedsta
wiciela anachronicznych 'gildyj średniowie
cznych. Choć City jest tylko dzielnicą han
dlową, Lord Mayor korzysta jako rządca jej
z różnych przywilejów, np. policja na tere
nie City podlega jemu, wówczas gdy policja
hrabstwa londyńskiego podlega ministrowi
spraw wewnętrznych.

Hrabstwo, t. j . dziewięć dziesiątych Lon
dynu, pozostaje pod zarządem County Con-
cil, rady hrabstwa, t. zw. w skrócie L. C. C.

iRada administruje majątkiem miejskim i

'sprawami zbiorowiska, liczącego 4.400.000 o-

sób. Znajdujące się poza granicami hrab
stwa a wchłonięte przez Londyn osiedla
miejskie tworzą t. zw. Borroughs; jest ich
28, pozostających pod zarządem lokalnych
rad. Całość wielkiego Londynu obejmuje
Metropolitan-Police-District, roztaczający o-

piekę nad 8 miljonami 2 0 0 tysiącami ludzi,
rozlokowanymi na przestrzeni 692 mil kwa
dratowych.

Dla opanowania tak wielkich przestrzeni
pod względem komunikacyjnym posiada
Londyn rozbudowywaną wciąż sieć podziem
nych kolei elektrycznych, wybiegających
przytem daleko poza granice miasta i posia
dających dwa rodzaje pociągów przystoso
wanych do potrzeb metropolji, a mianowi
cie pociągi zwykłe i ekspresy, zatrzymujące
się tylko na głównych stacjach. Poza tem

potrzeby komunikacyjne miasta zaspakaja-

l*filfoii zł
w roku 1935

życzy wszystkim swoim Klientom

Kolektura BILLERT, Toruń
U ludzi, cierpiących na żołądek,kisz

ki i zlą przemianę materji,stosowanie

naturalnej wody gorzkiej Franclszka-

Józefa pobudza prawidłowość funkcji
narządów trawienia i kieruje odżywcze
dla organizmu soki do krwiobiegu.

Konkurs na popiersie
Marszalka Piłsudskiego

Związek zawodowy artystów rzeźbia
rzyogłasza konkurs na popiersie Mar
szałkaJ.Piłsudskiego. Nagrody wyno
szą: I. - zł. 1000,-; II. - zł.800,- III.
- zł.600,-.

Termin składaniaprac upływa z dn.

15maja1935r.
Program konkursu otrzymująw I.P .

S.Królewska 13w Warszawie, członko
wie Z.Z.Art.Rz. bezpłatnie, - a nie

członkowie za opłatą jednego złotego.

Nawet w Czechosłowacji
umieją cenłC Polską

Czeskie pismo agrarne ,,Cep" zamieści
ło artykuł o Polsce, w którym pisze m. in.:

,,Nie jest zagadką dlaczego Niemcy zmie
niły nagle swe zachowanie wobec Polski.
Polska nigdy przed nikim nie taiła, że wy
stąpiłaby z bronią w ręku przeciwko jakie
mukolwiek naruszeniu jej panie, ale rów
nocześnie nik nie wiedział, jaką silę Polska
może rozwinąć. Bardzo wielu ludzi spekulo
wało na polską anarcbję i rzekomą niezdol
ność Polaków do rządzenia się.

Od zawarcia pokoju minęło 16 łat a Pol
ska nieustannie wzmagała się i rosła z 26
miljonów do przeszło 33 miljonów, stworzy
ła ona jedną z najsilniejszych armij konty
nentu i posiada lotnictwo, które specjaliści
cenią bardzo wysoko. Pokonywała kryzys,
w czasie którego własnemi środkami zacho
wała zdrową walutę i zrównoważony bud
żet. W ewnątrz udało się jej stworzyć silny
rząd, bez równoczesnego uciskania wolno
ści. Krótko mówiąc, Polska stała się w cią
gu 16 lat godnem szacunku państwem na

wschodzie Europy. I to jest głównym powo
dem, że nienaruszalność jej terytorjum nit

jest dziś negowana, gdyż bezpieczeństwo jej
polega na własnej woli i własnych środkach

obronnych.

Nowe znaczki sądowe
o wartości SO gr I 2,50 z*

Na podstawie 8 14 rozporządzenia Mini
stra Sprawiedliwości z dnia 17 grudnia 1934
r. w sprawie opłat za doręczenia sądowe w

sprawach cywilnych, Ministerstwo Sprawie
dliwości podaje do wiadomości, że z dniem
1 stycznia 1935 r. będą wypuszczone w obieg
znaczki sądowe z napisem ,,opłata za dorę
czenie" o wartości 50 gr. i 2 zł. 50 gr.

Rysunek tych znaczków przedstawia: po
prawej stronie Temidę, z lewej strony po
środku ustawowy orzeł, nad orłem w rogu
wartość znaczka ,,50 gr" i ,,2 zł 50 gr", obok

napis ,,opłata", pod orłem u dołu napis ,,za

doręczenie", całość przybrana ornamenta
cją, kolor znaczka o wartości 50 gr. ciemno
czerwony, a o wartości 2 zł 50 gr. — niebie
ski, wymiar 20X35 mm.

Dotychczasowe znaczki z napisem ,,opła
ta za doręczenie" o wartości 80 gr pozostają
nadal w obiegu.

Samoloty sanitarne
ODDANE BĘDĄ DO UŻYTKU LUDNOŚCI

CYWILNEJ.
W najbliższym czasie opracowane zostana

normy prawne, dotyczące,a, 'ganizacji lotnic
twa sanitarnego w Polsce. W szczególności
rozstrzygnięta zostanie kwestja korzystania
z samolotów sanitarnych przez ludność cy
wilną, a mianowicie przewożenia chorych z

odległych miejscowości do szpitala.

Eksplozja cysterny z benzyną
spowodowała mi!jonowo szkody materjalne

Na dworcu towarowym w porcie stras-

burskim pociąg, złożony z 30 wagonów-cy
stern, zderzył się z lokomotywą po
ciągu towarowego. Spowodowało to zapale
nie się i gwałtowny wybuch jednej z cy
stern z benzyną. Ogień przeniósł się w krót
kim czasie n a stojące w pobliżu wagony,
powodując szkody materjalne na przeszło
miljon franków. Ofiar w ludziach na szczę
ście nie było.

ją autobusy, kursujące w liczbie zgórą 4.000
oraz kilkaset autobusów ekspresowych pię
trowych, obsługujących dalsze przedmieścia,
niezależnie od taksówek.

Charakterystyczną jednak cechą Londy
nu w porównaniu z Nowym Yorkiem np.
czy z Paryżem jest względna cisza i spokoj
na ulicach i w domach. Właściwy Angli
kom konserwatyzm, przywiązanie do starej
dewizy ,,mój dom — moja twierdza" (my
house is my castle) sprawiają, że mimo ni
welujący wszystko wpływ nowoczesnego u~-

banizmu. londyńczycy nie wyzbyli się jesz
cze zupełnie przywiązania do tradycji zam
kniętego dla obcych home'u. Or.
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Z posiedzenia bydgoskiej Rady Powiatowej

- Dyżur nocny aptek 'do 'dn. 9 bm. pełnia.:
Apteka Piastowska, ul. Śniadeckich 49, tel.
6-82 i Apteka pod Orłem, Rynek im. Marsz.

Piłsudskiego 1, tel. 98.

Z TEATRU MIEJSKIEGO.
Dziś w środę ,,Człowiek, który pije", kro-

tochwila Rapackiego.
W czwartek ,,Niewiniątko", operetka

Millóckera.
REPERTUAR KIN.

ADRIA: ,,Ich noce".
APOLLO: ,,Tragedja duszy ludzkiej".
BAŁTYK: ,,Na złamanie karku".
KRISTAL: ,,Karnawał i miłość".
REWJA: ,,Czar wiedeńskiego walca".

Jnfoimatow
dla pizyjeżdxajqcycA
d o iS gf dgossc%yj

(ważny od dn. 7. 10. 1934 r.).
Toruń-Warszawa: 2,37, 6,50, 8,05, 9,57

13.55, 15,30, 18,01, 19,58, 21,26, tranzytow y
23,16.

Tczew—Gdańsk-Gdynia: 0,40, (do La

skowic), 3,56, 5,50 (do Laskowic), 7,35, 12,13,
13,13, (do L a sk o w ic), 17,17, 20,03, 20,10.

Kościerzyna—Gdynia: 8,13, 15,45.
Nakio-Pila: 0,01, 6,15, 10,49, 14,45, 19,46.
Unisław -Brodnica: 4,50, 8,11, 13,45. 16,10,

21.55.
Inowrocław—Poznań: 2,21, 3,50, 6,20. 11,45,

13,40, 18,10, 20,40, 22,25.
Wągrowiec—Poznań: 5,00, 10.32, 13,26,

18,54.
Inowrocław — Karsznice — Herby Nowe:

2,21, 13,40.

(fSfćtHttiittm d e , i 'f'Samia.mie

Restauracja i Cukiernia Berendt. Wyboro
wa kuchnia, wyśmienite ciastka.

NAJLEPSZA OKAZJA KUPNA.
Przybory sportowe: narty, łyżwy, ping-pong,

piłki ,,Syrena Sport", ul. Gdańska 19,
I ptr.

Z miasta

— Wielki sezon balowy rozpocznie dnia
12 stycznia tradycyjny bal Polskiego Czer
wonego Krzyża w sali Malinowej ,,Pod Or
łem". Zaproszenia wysłane będą w najbliż
szych dniach.

— Komenda Legjonu Młodych w Bydgosz
czy zawiadamia, iż dnia 4 bm. o godz. 9,30
odbędżie się w lokalu przy ul. Marszałka Fo
cha 39 plenarne zebranie członków Obwodu.
Referat wygłosi dyrektor Giełdy Zbożowej
w Bydgoszczy p. mgr. Wójcik.

Potłukła talerz nasłowie szwagra
Rannego odwieziono do szpitala

Oprócz ofiar gołoledzi do L. Miejsk. w Byd
goszczy przywieziono wczoraj również nie
jakiego 34-letniego Bronisława B., zam. przy
ul. Kaszubskiej 16, który może uchodzić za

ofiarę nadmiernej krewkości swej... szwa-

gierki. Osoba ta — by się tak wyrazić oglę
dnie — podczas sprzeczki na temat Sylwe
stra ze swoim szwagrem, a wyżej wymie
nionym pacjentem szpitala — wykonała
potworny w swej sile obrotowej zamach ta
lerzem, który zatoczywszy łuk nad stołem

ugodził pana B. — jak zapisano to w pro
tokóle — w głowę, powyżej oka. Szczęściem
tylko oko ocalało, jednak pan Bolesław zło
żony został do łoża.

Na dobitek złego — szwagierka potur
bowanego uważa wypadek ten za dobry
omen na nowy rok, twierdząc, że gdy szkło

się tłucze przyniesie to szczęście. Jeśli cho
dzi o pana Bolesława, to jest on zupełnie
przeciwnego zdania.

Sdy do sporu żon wmieszają
się mężowieBBS

Żona 38-letniego montera Jana Suszkow-
skiego z Bydgoszczy, który jest głównym bo

haterem tego dramatu z tra-gicznym dla nie
go finałem — będąc jeszcze panną (natural
nie żona, a nie pan Jan) była zaręczona z

pewnym kolejowcem, panem Andrzejem W.
Traf chciał, że w tym samym cza-sie obecna

pani Andrzejowa była zaręczona z p. Janem
Suszkowskim. Los ^zrządził inaczej, nastą
piła zamiana i — jak się to mówi: pobrali
się na krzyż.

I tu zda-je się należałoby szukać przyczy
ny wzajemnej antypatji sympatycznych po
za tem małżonek, które przy lada okazji
miały sobie do wygarnięcia tyle przykrych
wspomnień, że dochodziło, - by się deli
katnie wyrazić — do sporów. Ale spór spo
rem. Niktby zapewir* o tem nie wiedział,
da--ne koleżanki ulżywszy sobie dowoli wró

ciiybj ca-ło do boków swoich mężów, gdyby
ao sprawy tej, to jest do kłótni nie wmie
szali się sami mężowie. Jak wiadomo w ta
kich wypadkach najcięższe słowa stają się
zbyt lekkie, a człek odruchowo wprost oglą

da się za najcięższymi argumentami, ja-ko
bardziej do rozumu ,,trafiającymi" . Jak się
w tedy łatwo domyśleć — przyszło do ręko
czynów, jeśli rękoczynem nazwać można za
danie ciężkiego urazu w głowę przez Susz-

kowskiego.
Ponieważ tak się sta-ło — sprawa oparła

się o sąd. Podsądny, którym rzecz prosta
był Suszkowski, tłumaczył się jak mógł
jednak Sąd Okręgowy wymierzył mu 9 mie
sięcy więzienia, zawieszając mu wykonanie
kary na okres 3 lat.

O Nowym Roku pisać już w dniu 1

stycznia - to sprawa niełatwa. Całe szczę
ście, że nikt tego nie może nikomu wziąć za

złe. Bo proszę: albo ktoś witał rok nowy
jak przystoi, a co zatem idzie cięży mu je
szcze i głowa i pióro, albo też, jak ten mo
dny u nas obecnie człowiek, który nie pije
— przekroczył próg noworoczny na trzeźwo,
a więc siłą rzeczy nie może znać towarzy
szących tej dziejowej chwili nastrojów. Tak,
czy owak nie jest to łatwo, ale spróbujmy:

Musimy naturalnie rozpocząć od roku

starego, albo ściślej mówiąc od jego końca,
który wbrew wszelkim przysłowiowym tru
dnościom, jakie nasuwa kwestja wiązania
końca z końcem — bez węzełka wprost dał

się połączyć z początkiem roku nowego.
Śmiało też można zaryzykować twierdzenie,
że większość obywateli naszego grodu nie

była w stanie uprzytomnić sobie we wła
ściwym momencie właściwej chwili przeło
mu kalendarzowego. A to raz ze względu na

t. zw . datę, notabene dobrą, pod którą ogół
ten znalazł się już w godzinach popołudnio
wych Sylwestra, powtóre zaś - z racji
istnienia naszych... zegarów ,,publicznych".
Gdybowiem pierwszy z nich, nawiasem mó
w'iąc spieszący si.ę o dobry kwadrans obwie
ścił wszem wobec północ — miasto zatrzę
sło się od wiwatów i grzmiało do chwili,
kiedy mniejwięcej ostatni głośny chrono
metr wieżowy wybił swój ,,dokładny czas"

północny. Kto choć trochę zna nasze zegary
wieżow-e, łatwo wykalkuluje, że trwało to

tonajmniej trzy kwadranse...

Jak się tedy już rzekło mimochodem —

Nowy Rok witano w Bydgoszczy na wesoło,
co zresztą leży u nas w tradycji. Około pół
nocy na ulice wyległy tłumy noworocznia-

ków, wznosząc nietyle groźne, ile za to gło-

Pod przewodnictwem p. starosty Stefa-

nickiego odbyło się ub. soboty posiedzenie
Rady Powiatowej powiatu bydgoskiego.
Obrady zagaił, witając obecnych p. starosta,

który na wstępie posiedzenia przedstawił
sprawozda-nie z dotychczasowej działalno
ści Rady, oraz program zamierzeń na przy
szłość, uw ypuklając specjalnie dziedzinę
rolnictwa naszego powiatu, oświaty, zdro
wotności, oraz kwestję budowy dróg. Jeśli

chodzi o rolnictwo powiatu bydgoskiego —

p. starosta dr. Stefanicki, ja-ko włodarz po
wiatu,' otoczył je specjalną opieką, zakreś
lając nawet w tym celu w porozumieniu
z Wydziałem Powiatowym i Powiatową Ko
m isją Rolną plan 5-letniej systematycznej
pracy, zmierzającej do podniesienia racjo
nalnej hodowli inwentarza domowego, u-

śne okrzyki -a pohybel smutkowi. Po

pierwszem uderzeniu najbardziej ,,postępo
wego" zegara roz'egły się wiwaty, w chwilę
potem cdezwały się dzv;ony i syreny. Bar
dziei w cieli członkowie młodszej generacji
miasta ,,uruchomili" podczas tego kulmina
cyjnego punkta nastroju noworocznego zgó-
ry przygotował, e petardy. Radowano się w

śródmieściu i na przedmieściach, na ulicach
i w domach. Wzruszające wprost sceny za
obserwować można było w kawiarniach.
Od miesięczni wrogowie znalazły się
wskutek panującego wszędzie tłoku blisko
siebie — w razie szczęśliwego obrania kie
runku padali sobie w objęcia, poczem po
kilku z dubeltówki wypuszczonych cmoknię
ciach słyszeć się dawało ogólne: aby nam

się i wszystkiego... wszystkiego najlepszego
naturalnie.

Bydgoszcz wrzała. Nie było wprost me
tra kwadratowego parkietu, któregoby nie

wykorzystano. Tańczono do upadłego — pi
to na umór, bo tak być musi, albo raczej
inaczej nie może być. Na Placu Teatralnym
wyleciał w dosłownem tego wyrazu znacze
niu w powietrze pełniący służbę policjant,
gdy zaproponował wiwatującym obniżenie
tonu radości o oktawę. Ktoś dowcipniejszy
rzucił hasło: ,,wgórę władza!" ł pan poste
runkowy znalazł się nad głowami rozentu
zjazmowanych zwolenników Nowego Roku,
tak, jakby to działo się w Londynie, a nie w

Bydgoszczy.
Topniały więc serca z chwilą nastania

Nowego Roku w Bydgoszczy, rozpływały się
lody wzajemnych niechęci, płynęła obficie

monopolowa i... ciekło z dachów. Słowem

wszystko na mokro, ale jaknajweselej.
Inaczej przecież nie można, boć jaki po

czątek, taki cały rok...

szlachetnienia ziemiopłodów i sadownictwa

(do czego zaangażowano rutynowanego in
struktora rolnego). Obok tego — niemało

pracy włożono, dążąc do podniesienia oświa

ty i zdrowotności w powiecie, a ponadto do

poprawienia stanu zaniedbanych dróg.

Przemówienie p. starosty Stefanickiego
przyjęli zebrani z żywem zadowoleniem, so
lidaryzując się zupełnie z wszystkiemi za
mierzeniami.

Zgodnie też przystąpiono do uchwalenia

niezbędnych podatków powiatowych, w ogól
nej stopie odpowiadającej stanowi zeszło
rocznemu. Wprowadzono tylko, z uwagi na

kiepski sta-n dróg w powiecie, zgodnie z za
kreślonym planem naprawy, specjalną opla
tę drogową, którą opłacać będą płatnicy po
datku gruntowego, przemysłowego i od nie
ruchomości. Ażeby jednak płatnikom ułat
wić uiszczanie podatków — uchwalono, iż

w razie niemożności płacenia gotówką,
przypadające opłaty drogowe pobierane bę
dą w naturaljach, jak w kamieniach, żwi
rze, robocizną, lub ziemiopłodami.

Budżet administracyjny na rok 1935-36

przyjęto w projektowanem brzmieniu, t. j.
z 10-procentową obniżką w porównaniu ze

stanem z roku poprzedniego. Budżet za
myka się w kwocie zł 603.801,88, oraz budżet

szpitala powiatowego zł 86.000. W dalszym
ciągu uchwalono zmianę statutu dla położ
nych obwodowych i obniżono znacznie

stawki taryfy opłat za badanie zwierząt
rzeźnych i mięsa, pobierane przez ogląda
czy.

Skolei przewodniczący komisji rewizyj
nej K. K. O. p. Bolesław Buczkowski złożył
sprawozdanie z działalności kasy, które

Bada przyjęła z zadowoleniem do zatwier

dzającej wiadomości.

W końcu obrad uchwalono nagłość wnio
sku w sprawie projektowanej krzywdzącej
zmiany obwodu Sądu Grodzkiego w Ko-

ronowie, w której to kwestji postanowiono
zwrócić się do miarodajnych władz. Nastrój
podczas obrad Rady Powiatowej był bar
dzo harmonijny i zgodny, co potwierdzają
zresztą wszystkie uchwały, powzięte jedno
m yślnie przez Ra'dę. Zamykając posiedze
nie p. starosta dr. Stefanicki złożył wszyst
kim członkom Rady życzenia pomyślności
w Nowym Roku.

Ślizgawka na chodnikach
Tragiczne skutki gołoledzi

Kilkudniowy mróz, a potem nagła odwilż

sprawiła, że ulice przemieniły się w ślizga
wki. Ponieważ mimo oddawna obowiązują
cych przepisów władz bezpieczeństwa,
wielu naszych zarządzających nieruchomo
ściami nie ma zwyczaju posypywać chodni
ków piaskiem lub popiołem — przechodnie
z konieczności muszą żałować, że nie nau
czyli się dotąd ekwilibrystyki. Nierzadko

jednak balansowanie po takich chodnikach
traci wszelkie momenty humorystyczne i

kończy się tragicznie.
W dniu wczorajszym w Bydgoszczy —

już w pierwszy dzień po odwilży zanotowa
no aż dwa nieszczęśliwe wypadki, jakim u-

legli przechodnie. Na ul. Chrobrego, nie

jaka 40-letnia Cecylja Sajdak (Chrobrego 2)
idąc, poślizgnęła się na nieposypanym chod
niku i złamała sobie lewą rękę. Wozem po
gotowia ratunkowego odstawiono nieszczę
śliwą do Szpitala Miejskiego. Również w

Szpitalu przebywa obecnie 64-letnia Joanna
Sławińska (ul. Garbary 9), która upadła
przy zbiegu ulic Królowej Jadwigi i Dwor
cowej. I ona doznała złamania ręki.

Zrabował konia... ho byt głodny
Na niezwykły sposób tłumaczenia się

przed Sądem wpadł 28-letni bezrobotny Fer
dynand Labenz, który zasiadł na ławie oskar

żonych za dokonanie napadu rabunkowego.
Było to — chociaż nie w jasny dzień, bo

nocą, jednak na t. zw . równej drodze, jako,
że działo się to na szosie wiodącej z Wyrzy
ska do Sępólna: z jarmarku wracał prowa
dząc konia za uzdę rolnik Andrzej Wierz
biński z Małej Kłoni pow. sępoleńskiego,
gdy nagle z za drzewa wypadł jakiś rabuś,
wyrwa! mu lejce z ręki i dosiadłszy szka
py naoklep - ruszył z kopyta. Poszkodo
wany pobiegł z doniesieniem do policji i

sprawę ujawniono. Okazał się nim właś
nie Labenz, który w prostej konsekwencji
swego czynu znalazł się przed obliczem try
bunału.

Zapytany o przyczynę rabunku, Labenz

przypuszczając, iż stanowić to będzie dlań
okoliczność łagodzącą - odpowiedział, że

był... głodny. Sąd nie mogąc uwierzyć, by
apetyt na kawał koniny mógł kogoś skło
nić 'do napadu rabunkowego, ogłosił wy
rok skazujący Labenza na 3 lata bezwzglę
dnego więzienia, zawieszając mu ponadto
prawa obvwatelskio na okres 10 lat.

Młodzież przełamie nasza obojętność do krajoznawstwa
Oczem myśliicorobiP.T.K.?

Nie da się zaprzeczyć, że dla miłośników

krajoznawstwa, skupiających się wokoło

Polskiego Tow. Krajoznawczego, rok ubiegły
upłynął pod znakiem depresji. Nie jest dla

nikogo tajemnicą, że hamująco na rozwój
Towarzystwa wpłynęło cofnięcie przez Mini
sterstwo Komunikacji indywidualnych zni
żek kolejowych dla członków Towarzystwa,
co spowodowało poważny zastęp członków
do wycofania się z szeregów P. T. K.

Mniej może niż w innych okolicach Pol
ski daje się ta tendencja we znaki na grun
cie bydgoskim, choć i zarząd Oddziału byd
goskiego, rozpatrując na swem ostatniem po
siedzeniu, przesunięcia na liście swych człon

ków, musiał z ubolewaniem stwierdzić pe
wien odpływ jednostek skądinąd wartościo
wych i zajmujących w naszem mieście wy
bitniejsze pozycje społeczne, którym jednak
jakoś spieszno było z likwidacją swego sto
sunku do P. T. K. Fakt godzien ubolewania,
nie tak bardzo z powodu utraty przez Towa
rzystwo składek członkowskich, ale przede-
wszystkiem z tego względu, że w obliczu se
zonu zimowego zarząd zamierzał jednego lub

drugiego z pośród tej grupy członków popro
sić o wygłoszenie odczytu z dziedziny krajo
znawstwa.

Sytuacja nie jest jednak rozpaczliwa.
Mnożą się oznaki poprawy, jak to już zazna
czono kilkakrotnie na Zjeździe Delegatów P.
T. K. z Pomorza, Wielkopolski i Kujaw, któ
ry się odbył w Bydgoszczy dnia 18 listopada
rb. Łatwo być może, że te oznaki poprawy
obleką się w nowym roku w kształty bardzo

realne, mogące przekonać nawet najupor-
czywszych sceptyków; mianowicie do sekre-

tarjatu Oddziału wpłynęła wiadomość z

pierwszego źródła, że po Nowym Roku za
nosi się na ,,zgeneralizowanie" zniżek kole
jowych. Optymiści sądzą że enigmatyczny
ten zwrot zawiera zapowiedź daleko idącej
reformy w tej dziedzinie.

Prawdziwi miłośnicy krajoznawstwa są
jednak niepoprawnymi idealistami. Więcej
dopływu świeżej krwi, niżby to mogło na
stąpić w konsekwencji realnych udogodnień,
spodziewają się oni ze strony naszego mło
dego pokolenia. Ażeby się nie obracać w sfe
rze nieuchwytnych kontemplacyj na temat

różnicy pomiędzy młodem a starem pokole
niem, stwierdzimy z miejsca pocieszający
fakt, że tutejszy Inspektorat szkolny zabie
ga już od dłuższego czasu o powołanie do

życia Sekcji Krajoznawczej organizowanego
równolegle Koła Pracowników Oświatowych
przy Inspektoracie. Obok szeregu innych,
już U'ral* 'nic-*le urosop)"jjący ch sekoyi.

szanse rozwojowe Sekcji Krajoznawczej za
rysowują się na horyzoncie Bydgoszczy, któ
rą należy uważać za centrum idealnego te
renu turystycznego, w nader korzystnem o-

świetleniu. Niezależnie od momentów natu
ry przypadkowej, jakie stanowią walory tu
rystyczne naszej okolicy, już sama idea za
sadnicza, zmierzająca do wychowywania na

szej młodzieży w atmosferze zamiłowania
do zagadnień krajoznawczych, rokuje jak
najlepsze nadzieje na sukces. Któż bowiem,
jeżeli nie młodzież, może stanowić odpowie
dniejsze tworzywo na generację, mającą ca-

łem swem sercem przylgnąć do ziemi ojczy
stej i do jej pamiątek, będących tak samo

jak pieśń rodzima ,,arką przymierza między
dawnemi a młodszemi laty". Przez młodzież
ma odżyć idea krajoznawcza, tak bardzo
niedoceniana w Polsce a będąca w tak wieł
kiem poszanowaniu na kulturalniejszym Za
chodzie. Nie wstydźmy się przyznać, że pod
tym względem nie dorównujemy naszej
,,m niejszości" niemieckiej, o czem możemy
się łatwo przekonać choćby tu na miejscu,
obserwując ruch turystyczny na naszym te
renie przez pryzmat ,,narodowościowy".

Młodzież nasza ma więć iść przebojem,
ma przełamać tę naszą obojętność na pięk
no przyrody, a obok wartości przyrodni
czych i estetycznych wyssać z ziemi ojczy
stej także serdeczne do niej przywiązanie.

Obecny na posiedzeniu zarządu P. T. K.

przedstawiciel Inspektoratu przedstawił
szczegółowo, w jakich ramach ma się obra
cać ta akcja wpajania w naszą młodzież za
miłowań krajoznawczych. W rachubę wcho
dzą tu m. i. wzajemne odwiedziny drużyn
krajoznawczych na terenie podległych In
spektoratowi powiatów: bydgoskiego, szubiń

skiego i wyrzyskiego, oraz gromadne wy
cieczki młodzieży do Bydgoszczy. Szczegóły
tej akcji są nie mniej ciekawe, o czem bę
dziemy mieli okazję nieraz jeszcze pomówić.
W pracy tej pragnie Inspektorat oprzeć się
o doświadczenie Oddziału P. T. K. i w tym
celu zostali trzej członkowie zarządu Od
działu wydelegowani do tworzącego się Ko
ła Pracowników Oświatowych przy Inspek
toracie.

Narazie poprzestaniemy na tych kilku

szczegółach, które stanowiły m. i. przedmio
ty obrad na ostatniem posiedzeniu zarządu
Oddziału P. T. K. Mam nadzieję, że inne

sprawy, o których była mowa, dojrzeją do

następnego zebrania tak dalece, że będzie
można je także puścic na fU\kt.v oninr pu
blicznej.

Pokłosie noworoczne
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AUTOBUS W ROWIE.
Na szosie pomiędzy Wieluniem a Rudni

kiem autobus utrzymujący komunikację po
między Wieluniem a Sieradzem, przy wymi
janiu wozów wpadł do rowu. Z pośród pa
sażerów odniosło poważniejsze rany dwóch,
mianowicie nauczyciel z Rudnik Eustachy
Ryszkański i urzędnik z Wielunia Jan Ma-
ciński. Szofer Jan Biskupski odniósł lżej
sze rany. Rannych przewieziono do szpitala
w Wieluniu.

Zakopane
TAKSÓWKA ZABIŁA NARCIARZA.

Jedna z taksówek zakopiańskich, jadąca
w stronę Morskiego Oka, przy wymijaniu
fury z sianem w pobliżu Jaszczurówki, z

powodu gołoledzi stoczyła się do rowu. Ro
wem tym, korzystając z zalegającego go
śniegu, posuwała się właśnie grupa narcia
rzy. Staczający się samochód uderzył tak
nieszczęśliwie 27-letnłego P aw ła Zylberklan-
ga z Warszawy, że ten w drodze do szpitala
zmarł.

PoznaA

ZGON DYREKTORA NACZELNEJ ORGANI
ZACJI PRZEMYSŁU I ROLNICTWA

ZACH. POLSKL
Zmarł w Poznaniu inż. Witold Okoniew

ski, dyrektor Naczelnej Organizacji Zjedno
czonego Przemysłu i Rolnictwa Zachodniej
Polski i jeden z założycieli 1dyrektor Zwią
zku Eksporterów Zboża. Zmarły należał do

wybitnych 1 zasłużonych działaczy na polu
rolnictwa. Ostatnio ś. p. inż. Okoniewski
zajmował odpowiedzialne stanowisko kiero
wnika wojewódzkiego komitetu finansowo-

wo-rolnego w Poznaniu,

Katowice
WETERANI POWSTAŃ NARODOWYCH

POD WŁASNYM SZTANDAREM.

Odbyło się w Katowicach uroczyste po
święcenie sztandarów koła katowickiego i

siemianowickiego związku weteranów pow
stań narodowych. Protektorat nad uroczy-

Nowe numery telefonów
,,Dnla Pomorskiego"

Wobeo zautomatyzowania telefonów
w Toruniu, powiększyliśmy naszą sieć

lelefoniozną, która od dziś posiada na
stępujące numery telefonówi

TELEFONY REDAKCJI
10-91 ogólny (czynny w dzień i w nocy)
10-92 sekretarz redakcji
10-93 naczelny redaktor

TELEFONY ADMINISTRACJI
10-94 administracja pisma
10-93 kierownik administracji

TELEFONY

POMORSKIEJ DRUKARNI ROLNICZEJ
18-88 biuro administracyjne drukarni
10-97 biuro techniczne drukarni.

stościami objęli wojewoda dr. Grażyński,
gen. Zając. gen. Taczak i ks. biskup Adam
ski. Po nabożeństwie w kościele garnizono
wym dokonano poświęcenia sztandarów, po
czerń złożono wieniec na placu Wolności u

stóp pomnika poległych. W południe odby
ła się na ul. 3-go Maja defilada. Następnie
odbyła się w auli Śląskich Zakładów Tech
nicznych uroczysta akademja. W ysłane zo
stały depesze hołdownicze m. in. do Pana

Prezydenta R. P., M arszałka Piłsudskiego,
premjera Kozłowskiego, kardynała Hlonda i

prezesa Sławka.

Krzemieniec

LIKWIDACJA SZAJKI ZŁODZIEI
CERKIEWNYCH.

Władze bezpieczeństwa zlikwidowały tu

szajkę włamywaczy, która okradała cerkwie
i kościoły w pow. krzemienieckim. Areszto
wano 5 osób. W czasie aresztowania niejaki
Wyszywaniuk stawił opór wywiadowcom,
usiłując jednego z nich rozbroić. Podczas
szamotania został lekko ranny st. przód. sł.
śl. Kaszuk. Przy aresztowanych znaleziono

część łupu.

Notowania cen śledzi solonych
W porcie rybackim w Gdyni płacono przy końcu ubiegłego tygodnia loco wagon

port rybacki, za jedną dużą beczkę, w zł. (importowane oclone):
JARMUCKIE

IMPORTOWANE
,,MEWA" ,,POLONIA" holenderskie angielskie

smolinatis I. tr. FF 75 79
smolmatis ordinery F73 73 73 HH 66

m atis I. tr. FF 75 79
m atis ordinery F73 73 73 LL 68

m atis TROJKA Bloomfield'sa 82
sm olm atis TROJKA Bloomfield'sa 82
m atis mleczaki 90
matfulle I. tr. FF 77 85
matfulłe ordinery F75 76 76 MM 72
matfulle mleczaki FF 92
fulle FF 74

spenty 65
TB. 59
m atis nieczyszczone SS 70
m atfull nieczyszczone S70

SZKOCKIE
smolmatis 70 \ matfull 7*
matis 75 \

CSN A ZNIZON AIII 101(7

ISLANDZKIE - 79

t'. zw. islandzkie 63
SLOO I VAAR 32
30/40 do 50/60 66 z połowów 1933

NORWESKIE
30/40 do 50/60 76 z połowów 1934 wrzesień
30/40 do 50/60 83 z połowów 1934 listopad

Tendencja na wszystkie gatunki śledzi
solone nadal jest mocna. Spodziewana

jest zwyżka na śledzie oryginalne islandz
kie. W stosunku do rynku gdyńskiego ceny
w W. M. Gdańsku są wyższe o kilka złotych.
Większość hurtowników śledziowych z Pol
ski zaopatruje się w dalszym ciągu w Gdań
sku w śledzie solone. W Gdańsku stworzo
no dogodne warunki dla importu śledzi (cel
ne, podatkowe), a brak tych warunków w

Gdyni spowodował nawet spadek importu
śledzi przez Gdynię w roku 1934 (brak spe
cjalnej chłodni śledziowej). Znaczniejsze
ożywienie w handlu śledziowym spodziewa
ne jest w drugiej połowie stycznia.

Śledzie solone z polskich połowów ME
WY, nie ustępując w jakości importowanym
śledziom angielskim, a sprzedawane taniej,
przyczyniają się do hamowania zwyżki śle
dzi importowanych. Solarnia POLONIA w

Gdyni, wobec braku świeżych śledzi, spro
wadziła z Anglji śledzie zasolone w skrzy
niach) które oczyszcza i przepakowuje do be
czek w Gdyni, dając zatrudnienie robotni
kom polskim, zużywając sól i beczki krajo
wej produkcji. Śledzie te w Anglji noszą n a
zwę ,,tankhering" czyli śledzi zasolonych w

dużych zbiornikach (tankach) dla użytku
przemysłu wędzarnianego.

Udo-
tńfcni
myfaupml

VETO (do 25'krotnego użycia) TYLKO 3 z l.

oTFi^fARM.-AP.KÓWALSKI-WACSZAh

Programy radiowe
RADJOSTACJA WARSZAWSKA

^ Czwartek, dnia 3 stycznia 1935 r.

6.45 Audycja poranna; 12.10 Audycja dla
dzieci młodszych: p. t . ,,Awantura o listy do

Starego Doktora" — opow. Starego Doktora;
12.30 Koncert — poranek ze studja. Wyko
nawcy: Ork. P . R. pod dyr. Bronisława
Wolfstala, Tadeusz Łuczaj (śpiew) i Mieczy
sław Styglic (skrzypce). P rzy fort. Jerzy Le-
feld; 13.00 Dziennik południowy; 13.05 Z

rynku pracy; 13.10 D. c. Koncertu — poran
ku ze studja; 15.35 Przegląd giełdowy; 15.45
Godzina muzyki lekkiej. Wykonawcy: Ork.
Zdzisława Górzyńskiego i Marjan Rentgen
(piosenki z tow. gitary); 16.45 Lekcja języka
francuskiego. Lektor Lucien Roąuigny;
17.00 Teatr Wyobraźni nadaje ,,Gody podha

lańskie" — słuchowisko pióra Eugenjusza
Pawłowskiego. (Tr. z Krakowa); 17.50

Skrzynka pocztowa — koresp. bieżącą omó
wi dr. Marjan Stępowski; 18.00 ,,Porady we
terynaryjne" — wygł. p . Zygmunt Olszański
lekarz weterynarji; 18.15 Recital Jana Ra
kowskiego (viola d'amore). (Tr. z Poznania);
18.45 ,,Co czytać?" -i- wygł. p . Leon Piwiń-
ski; 19.00 Drobne utwory czeskich kompozy
torów — (płyty); 19.20 Pogadanka aktualna;
19.30 Piosenki w wyk. Stefana Sas'a; 19.50
Wiadomości sportowe; 20.00 Muzyka lekka.

Wykonawcy: Orkiestra P. R. pod dyr. Sta
nisława Nawrota i Mary Didur-Załuska

(śpiew); 20.45 Dziennik wieczorny; 20.55 ,,Jak
pracujemy w Polsce"; 21.00 Koncert wie
czorny. Wykonawcy: Orkiestra Symfonicz
na P. R. pod dyr. Józefa Ozimińskiego i

Mieczysław Miinz (fort.); 21.45 ,,Czy logika

tradycyjna Arystotelesa posiada dziś zna
czenie" — wygł. prof. Wilkosz. (Tr. z Kra-
kowa); 22.15 Muzyka taneczna z rest. hot.

,,Polonia". Ork. Englendera; 22.45 Rozmowy
z angielskimi słuchaczami — wygł. p. T.
Ordon; 23.05 D. c. Muzyki tanecznej z rest.

hot. ,,Polonia".

PROGRAM PRÓBNYCH AUDYCYJ ROZ
GŁOŚNI TORUŃSKIEJ.

Środa, dnia 2 liyoznia 1935 r.

15,55-^-16,00 Zapowiedź programu (Toruń).
16,00-16,30 Lekka audycja muzyczna ze

Lwowa p. t. ,,Od gawota do carioki", czyli
historja tańca. 16,30-16,45 Transmisja z

Warszawy. Piosenki w wyk. J . Schmidta

(płyty). 16,45—17,00 Transmisja z W arsza
wy. ,,Chwilka pytań1' - audycja dla dzieci
- wygł. red. W . Frenkel. 17,00-17,25 Trans
misja z Warszawy. R. Schumann: pieśni z

cyklu ,,Miłość i życie kobiety". Recital

śpiewaczy Fr. Plattówny (sopran). 17,25 do

17,35 Transm. z Warszawy. ,,Kujon, leń i ta
trzecia" (odczyt z cyklu: ,,Ze świata dziew
cząt"), wygł. p . Z. Popławska. 17,35—17,50
Transmisja z Warszawy. Utwory w wyk. J.
Denyn'a na dzwonach (płyty). 17,50—18,00
Transmisja z Warszawy. Poradnik sporto
wy. 18,00-18,10 Muzyka (płyty własne To.
rnń). 18,10-18,15 Zycie kulturalne, artysty
czne 1 społeczne Torunia (Toruń). 18,15—18,45
Transmisja z Warszawy. E . Chausson:

Kwartet fortep. A -dur op. 30. 18,45—19,00
Transmisja z Warszawy. ,,Kryzys dawniej a

dziś: wygł. A. Śliwiński. 19,00-.19,20 Trans
misja z Poznania. Arje i pieśni w wyk. M.

Kisielewskiej, fort. prof. M. Sauer. W pro
gramie: Mozart — Catalani -r Verdi. 19,20
do 19,30 Transmisja z Warszawy. Pogadan
ka aktualna. 19,30—19,45 Transmisja z W ar
szawy. Utwory skrzypcowe w wyk. M. Tur-
sza, przy fortepianie prof. L. Urstein.
19.45-19,50 Program na dzień następny
(Toruń). 19,50—19,56 Transmisja z W arsza
wy. Wiadomości sportowe. 19,56-20,00 Wia
domości z Pomorza (Toruń).

Czwartek, dnia dnia 3 stycznia 1935 r.

15,40-15,45 Zapowiedź programu (Toruń).
15.45-16,45 Transmisja z Warszawy. Godzi
na muzyki lekkiej. Piosenki w tow. gitary
w wyk. M arjana Rentgena. 16,45—17,00
Transmisja z Warszawy. Lekcja języka fran
cuskiego L. Roąuigny. 17,00—17,50 Teatr

Wyobraźni z Krakowa — Gody podhalań
skie, słuchowisko muzyczne, pióra E. Pa
włowskiego. 17,50—18,00 Muzyka lekka (To
ruń). 18,00-18,15 Transmisja z W arszawy
,,Porady weterynaryjne". 18,15—18,45 Trans
misja z Poznania. Recital J. Rakowskiego
na viola d'amore, przy fort. prof. M. Sauer.
18.45-19,00 Transmisja z Warszawy ,,Co czy
tać", szkic literacki, wygł. p . L. ,Piwiński.
19,00—19,20 Transmisja z Poznania. Utwory
fort. w wyk. J. Weckerówny. 19,20—19,30
Transmisja z Warszawy. Pogadanka aktu
alna. 19,30-1-19,45 Transmisja z Poznania.
Melodje ludo w e (płyty). 19,45--19.50 Pro
gra na dzień następny (Toruń). 19,50-19,56
Transmisja z Warszawy. Wiadomości spor
towe. 19,56—20,00 Wiadomości sportowe z

Pomorza (Toruń).

M. G. EBERHARPT . 33)

OFIARA CHIRURGA
POWIEŚĆ SENSACYJNA

- Nie wyobrażam sobie wogóle, żeby
chciał zniknąć z własnej woli. Nigdy nie

był skłonny do pustelniczego życia. Je
żeliby się stąd wydalił, to tylko do włas
nego domu, a tam go niema.

- Panie kochany — rzekł w przystę
pie nagłej serdeczności sierżant — niech
nam pan powie w zaufaniu - co pan o

tem wie. Stryj tak pana lubił, że mu
siał się panu zwierzyć. Jeżeli nam pan
powie, co on zamierzał...

— Nie wiem. Nic nie wiem -— od
parł Court znękanym głosem człowieka,
któremu suszą głowę ciągle o to samo.

— Już panu mówiłem, że nic z tego nie
rozumiem. Nic. Nic. I powiem otwar
cie, że stryj wcale za mną nie przepadał.

Zapanowało krótkie milczenie. W

kancelarji słychać było cichy szmer licz
nych nóg, głosów i telefonów. W gabi
necie doktora było okropnie gorąco. Nie

mogłam wprost usiedzieć na miękkim
fotelu. Sierżant patrzył na Courta, a dr.
Kunce nie przestawał gładzić bródki.

— A jak to było z tym nowym ete
rem, który pański stryj miał wypuścić
na rvnek? — zapytał nagle sierżant. —

Czy pan o tem co wie?
- To nie eter - poprawił cicho dok

tór.
- Niewiele - odparł Court, sięgając

z roztargnieniem do kieszeni, z której
wyjął papierośnicę, a z niej niepewnemi
palcami papierosa. Chował ją już, gdy
spostrzegł, że nie poczęstował tamtych
i wyrwał ją szybko zpowrotem. Sierżant

wyciągnął rękę, ale gdy doktór odmówił,
sierżant zrobił niepewną minę i cof
nął rękę bez papierosa.

- Doktór pozwoli mi zapalić? — za
pytał Court.

- Ależ proszę bardzo - odparł dr.

Kunce wbrew temu co myślał bo jest z

natury delikatnicki.
- Więc pan nie wie dużo o tym ete

rze? - powrócił do tematu sierżant

Lamb.
- To nie eter — mruknął pod wąsem

doktór, a Court powtórzył ściągając
brwi:

- Niewiele.
- Ale co pan wie?
- To, co wszyscy. Wynaleziono ten

środek w naszych zakładach, ale ja ni

gdy nie miałem wiele do czynienia z in
teresami stryja. Wiem tylko ogólnie, że

Senjon ma zastąpić eter, jako coś dużo

lepszego. Jeżeli się to sprawdzi, będą z

tego wielkie zyski. O ile mi jednak wia
domo, Senjon nie jest jeszcze zupełnie
wypróbowany. Nieraz słyszałem o od
kryciach tego rodzaju, które w prakty
ce zawiodły.

— W każdym razie — dr. Kunce ur
wał, żeby strzepnąć z jedwabnego ręka
wa strzępek pakuł — formuła musi być
interesująca.

W chłodnych oczach Courta mignął
przelotny błysk.

— Ja o tem nie mogę dużo powie
dzieć — rzekł swobodnie. — N ie będąc
ani chemikiem, ani aptekarzem, ani —

teraz on strzepnął pyłek z rękawa, co

mu zajęło sporą chwilę — ani lekarzem,
nie poznałbym się na tem, nawet gdy
bym zobaczył.

Nie wiem, czy dr. Kunce rozmyślnie
naprowadził ciężką inteligencję sierżan
ta na kwestję formuły, czy on sam przy
pomniał sobie o jej ewentualnej ważno
ści. Dość, że zapytał prędko:

— Gdzie jest ta formuła, panie Me-

lady?
— Doprawdy nie wiem - odparł

Court po momencie naprężonego mil
czenia. Popatrzył na spopielony koniec

papierosa, szukał wzrokiem uoDielnicz-

ki i, nie widząc jej nigdzie, podniósł wy
soko brwi. 1— Doprawdy nie wiem — po
wtórzył.

— Pan nie wie. Ale chyba pański
stryj chował taką ważną rzecz w sejfie?,
W banku? Albo u siebie w biurze?, I czy
nie miał kopij?

— Należałoby przypuszczać. --r Court

strzepnął delikatnie niebieski koniusz-
czek papierosa, który opadł popiołem
na dywan. Na ten widok doktór wstał z

pośpieszną niechęcią i sięgnął do szu
flady po popielniczkę, którą postawił
Courtowi przy łokciu. Ten mruknął po
dziękowanie, a ja odniosłam dziwne

wrażenie, że byłam świadkiem walki, z

której wyszedł zwycięsko Court Melady.
Zważywszy na. spokojne opanowanie I

niezgłębione oczy doktora, było to tro
chę absurdalne.

— Chociaż — zaczął Court - znając
mego stryja należałoby raczej przypu
ścić, że postąpił nie tak, jakby postąpił
przeciętny człowiek. Wątpię, czy ta for
muła ukrywa się w jakim sejfie i wiem,
że nie było żadnej kopji. Stryj ufał tyl
ko sobie.

— Więc pan wie, gdzie ta formuła

jest?
— Nie. Gdybym wiedział przekazał

bym ją żonie, która w czasie nieobec
ności stryja- ma do niej główne prawo.

(Ciąg dalszy nastąpi),



ŚRODA, DNIA 2 STYCZNIA 1935 R.

Dnia 31 grudnia 1934 r. o godz. 4*tej rano,
zmarł nasz kochany Kolega, ś. p.

Ogniomistrz

Władysław Zarębski
przeżywszy lat 35-

W Zmarłym tracimy łubianego długolet*
siego i nigdy niezapo mnianego Kolegę.

Korpus Podoficerski 16 p. o . I.

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 3

stycznia 1935 r. o godz. 1 4 .3 0 z kostnicy
Szpitala Miejskiego w Grudziądzu,

Największy wybór Najniższe ceny
OdbiorniKi radjowe na prąd stały i zmienny
Odbiornik 2 lampowy, prąd stały zł 185,—

* 3 lampowy, ,, ,, ,, 275, -

n 3 lampowy Philipsa33 A na

prad zmienny ,, 3*5,—
Ostatnia nowoif: Odbiornik 3 lampowy, 2 obwodowy,

głośnik dynamiczny na prąd stały
9739 i zmienny zł 225, -

Dom R adiow y F.MACIEJEWSKI
GRUDZIĄDZ, Mickiewioza 12. Telefon 1816.

II
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Szanownym moim Gościom, Przyjaciołom
i Znajomym

II

DOSIEGO ROKU
St. Klarowski

Hotel ,,Królewski Dwór'*

Kawiarnia ,,Europa"
GRUDZIĄDZ 9
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ZARZĄD MIEJSKI W STAROGARDZIE

rozpisuje niniejszem

KONKURS
na posadę

zawodowego burmistrza
Zgłaszający się musi posiadać kwalifikacje prze

widziane w art. 4 i 49 ustawy o częściowej zmianie

ustroju samorządu terytorjalnego.
Pobory według grupy VII. ustawy z 9 paździer

nika 1923 prócz corocznie budżetem ustalonego do
datku reprezentacyjnego. Ustalenie praw emery
talnych i ew, świadczeń w naturze uzależnia się
Dd umowy.

Zgłoszenia z uwierzytelnionemi odpisami świa
dectw przyjmuje do 25 stycznia 1935 roku

14 Zarząd Miejski w Starogardzie.
Km. 2210/34. 19

PRZETARG.
4 stycznia godzina 9 sprzedaję przy ul. Podgór

nej 13 przymusowym przetargiem za gotówkę: urzą
dzenie sklepu piekarskiego, radjoaparat kompl., bie-

liźniarkę, kanapę, obraz.

( - ) Brunon Duplicki, Komornik Sądu Grodzkiego
w Toruniu.

ZAPOWIEDZ. Niniejszem podaje się do publicz
nej wiadomości, że kupiec Holc Aron, zamieszkały
w Dobrzyniu n. Drw., i r, Ewa Motyl z Golubia —

chcą zawrzeć związek małżeński.

Golub, dnia 31 grudnia 1934 r. 11

Urzędnik Stanu Cywilnego Golub.

Juł
4 stycznia

clęgnienie do IV klasy, które trw a 17 dni.

^zarazn
Co dzień wysokie wygrane.

KOLEKTURA 615

A. KRZYWlńSKA
GRUDZIĄDZ, ul. Stara 11, parter.

Km. II . 58, 877 i 2342/34. ^ 18

OBWIESZCZENIE *

o licytacji nieruchomości.
Komornik Sądu Grodzkiego w Brodnicy rewi

ru II. mający kancelarję w Brodnicy ul. Rynek
nr. 31 na podstawie art. 676 i 679 k. p. c. podaje do
publicznej wiadomości, że dnia 13 lutego 1935 'r.
o godz. 10-tej w Sądzie Grodzkim w Brodnicy po
kój nr. 51 odbędzie się sprzedaż w drodze publicz
nego przetargu nieruchomości Jabłonowo (Sadli
nek) wykaz L. 122 tom IV, składającej się z domu

mieszkalnego z przybudówką, stajni, budynku gos
podarczego - o obszarze 74 arów 2 m* — położonej
w Jabłonowie w powiecie brodnickim, wojewódz
twie pomorskiem, która stanowi własność Wacława
Przeorskiego dawn. zam . w Jabłonowie pow. Bro
dnica.

Nieruchomość ta ma urządzoną księgę hipo
teczną w Sądzie Grodzkim w Brodnicy Jabłonowo
(Sadlinek) wykaz liczba 122, Tom IV.

Nieruchomość oszacowana została na sumę
42.765,00 zł., sprzedaż zaś rozpocznie się od ceny
wywołania to jest od kwoty 32.073,75 zł.

Licytant przystępujący do przetargu winien zło
żyć rękojmię w gotowiźnie w kwocie 4.276,50 zł. al
bo w takich papierach wartościowych bądź ksią
żeczkach wkładkowych instytucji, w których wol
no umieszczać fundusze małoletnich. Papiery war
tościowe przyjęte będą w wartości trzech czwartych
części ceny giełdowej.

Przy licytacji będą zachowane ustawowe warun
ki licytacyjne, o ile dodatkowem publicznem ob
wieszczeniem nie będą podane do wiadomości wa
runki odmienne.

Prawa osób trzecich nie będą przeszkodą do li
cytacji i przysądzenia własności na rzecz nabywcy
bez zastrzeżeń, jeżeli osoby te przed rozpoczęciem
przetargu nie złożą dowodu, te wniosły powódz
two o zwolnienie nieruchomości lub jej części od

egzekucji i że uzyskały postanowienie właściwego
sądu, nakazujące zawieszenie egzekucji.

W ciągu ostatnich dwóch tygodni przed licyta
cją wolno oglądać nieruchomość w dni powszednie
od godziny 8-mej do 18-ej, akta zaś postępowania
egzekucyjnego można przeglądać w Sądzie Grodz
kim w Brodnicy.

Brodnica, dnia 28 grudnia 1934 r.

(—) Gaoa, Komornik Sądu Grodzkiego w Brodnicy
rewir II.

Do akt Nr. Km. 2530/34 1 2804/84. 24

OBWIESZCZENIE.
Komornik Sądu Grodzkiego w Gdyni rew. Ii -go

J. Penk zamieszkały w Gdyni, ul. Leśna 3 na za
sadzie art. 602 k. p. c. ogłasza, że w dniu 3 sty
cznia 1935 r. w Oksywiu odbędzie się publiczna li
cytacja ruchomości a mianowicie: o godz. U -tej
przed domem p. Kaczmarka: 1 waga wskazówkowa
Berkel — wart. 300,— zł; o godz. 11,30 na nieru
chom. p . Licznerskiego: 1 samochód ciężarowy
,,Ford*' wart. 800 ,- zł. oszacowanych na łączną su
mę zł. 1.300, które można oglądać w dniu licytacji
w miejscu sprzedaży, w czasie wyżej oznaczonym.
Licytacja rozpocznie się od (JA) ceny oszacowania.

Gdynia, dnia 81 grudnia 1934 r.

Komornik: ( -) J. Penk.

I TORUŃ I Niebywała okazja!
Wielka Ilustrowana Enty-

klopedja Gutenberga
20 tomów, na dobrym pa*
pierze w ozdobnej oprawie.
Cena do 15 I. 1935 r. za.

miastzł290.00 tylkozł90.00 .

Do nabycia w księgarni
Wojciechowskiego, Toruń

Rynek Starom. 4 . 10213

Udzielam

porad prawnych, załatwiam
sprawy sądowe, administra*

cyjno, mieszkaniowe, roz
wodowe. Adamski, dorad*
ca prawny. Toruń, Sukien*
nicza 4 . 7596

SKórki

zajęcze, tchórzy , kóz , cieląt
i inne kupuje skład skór

Zygmunt Balcerowicz, To
ruń, Żeglarska 2 1 . 9783

Pokój
umeblowany do wynajęcia
dla solidnej osoby. Adres

wskaże administracja ,,Dnia
Pomorskiego" T oruń p od
nr. 10290.

Zobacz

Jlinun Światowy"
Toruń, St. Rynek 30. Ty*
siące artykułów za bezcen,
każdy powinien widzieć kto
dba 0 swą kieszeń. Oddziały

Poznań, Toruń Gdynia

3pokojowe
komfortowe, słoneczne mie*
szkanie, I. piętro, w nowej
willi zaraz do wynajęcia.
Toruń, Matejki 6 6 . (i3

LeRcfe

fortepjanu udzielam. Przy*
chodzę w dom. Oferty do
,,Dnia Pomorsk/'Toruń. ( :6

Pokój
i sypialnia umeblow., w

śródmieściu do wynajęcia.
Toruń, Pbdmurna 28, m. 3 .

(I2)

FUTRA
Toruń, Nowy Rynek 11

m.2,

Najnowsze fasony najwy*
tworniejszych modeli pa*
ry skich futer wykoftuję fa*
chowo oraz przerabiam
z własnych oraz powierzo*
nych skórek po eonach
najniższych. Prosimy

przyjść się przekonać!!
9379

Dywany
Chodniki

9525 Firany
Art. Meblowe

olbrzymi wybór
niskie ceny

Dom handlowy

M.S. Leiser
Toruń , St. Rynek.

Szkota
tańców

Janiny W erny wyucza szyb*
ko tańczyć. Ostatnie nowoś*
ci na sezon karnawału. No*

wy kurs rozpoczynam 4 *go
stycznia, Toruń , Stary Ry*
nek 16. 21

Urodziła się nam zdrowa córeczka
w klinice Dr. Ing. Brunhildę Prehn

Gdańsk, Weldengasse 35/38

2S Janina i Alf Liczmański.

Dosiego ^oku
życzy swej Szanownej Klienteli

K. Kiedrowski i Ska
Tc zew, Mickiewicza 18,

22 tel. 1010.

Z dniem i.go stycznia 1935 r.

otworzyłam
w Pelplinie, prey ul. Dworcowej nr. 2

sklep towarówkoloojaloycb i spożywczych
dawniej firma , , Zgoda"

Staraniem mojem będzie dostarczanie towarów
tylko dobrej jakości. Rzetelna i fachowa obsługa.

Szan. Klientelę proszę o łaskawe poparcie.
Na zakupione towary udzielam 4 % rabatu w

znaczkach z wyjątkiem niektórych artykułów mo*

nop olowych. Z poważaniem
23 M. Sikorska

Wszystkim Odbiorcom, Przyjacioło m i Życzliwym na

Hoil lik BajierdeczBielize żjizeiia
A. W . ACHTEL 6

Pierwszorzędne rzećnictwo

BYDGOSZ-CZ, Gdańska 75, telefon 2281

a:

II
Wszelkiej pomyślności

II

w Nowym Roku 1935
życzy Szanownej swej Klienteli oraz wszyst*

U kim Życzliwym -

Biuro Ogłoszeń

jj ,,Agencja ReklamyPrasowej" jj
U BYDGOSZCZ, Dworcowa 54, tel. 721 . ;;

II1

Szanownej mojej Klienteli

, DOSIEGO ROKU
PA WIŁ SŁOMSKI

S aniałrz aneleraki
j|4 BYDGOSZCZ, ul. Jezuicka 3 ,

iiumimiBHBmmaMmifnłaHiiiiMi

Szan. Klienteli, wszystkim Znajomym i Życzliwym
DOSIEGO ROKU*y. , 7

RomanFórmanowsKi
Zakład fryziersKi dla pala 1 panów

BYDGOSZCZ, Mostowa 12, tel. 856 a

Przybłąkof
się warchlak biały, około
2 5 kg. do odebrania za

zwrotem kosztów. Toruń.
Szosa Chełmińska 18 0 . (2o

Zakład rytowniczy
szyldy emaljowane

srfK.orr^

^^C/PIEKUT-KWIAS '
- s

Dla urzędów i wojska 2

specjalny rabat ^

Skórki
kupuje zajęcze, lisie, tchó*
rze, kuny i włosie końskie,
Toruń, Prosta 16,1p. ^9030

Zgubioną
legitymację tymczasową na

nazwisko Wietek Pelagja,
unieważnia się. 26

Pierwszorzędny
GABINET

KOSMETYCZNY
. .KU0IECHNIKA"

Wszelkie zabiegi w zakre*
sie nowoczesnej kosmetyki.
Racjo nalne pielęgnowanie,
odmładz anie iudo skonalanie
urody. Usuwanie zmarsz.

czek, wągrów, prys zc zy , bro*
dawek, kurzajek, zbędnego
owłosienia, piegów, rozsze*
rz o nych por, łojotoku, trą*
dziku , czerw, nosa i innych
niedokładności cery. Rady*
kalne usuwanie łupieżu.
Przyciemnianie brwi i rzęs
Sprzedaż kremów, mleczek
i t.p. Porady bezpłatnie. 1814

TORUŃ, ul. Kiól. Jadwigi 5.
mieszk. 3.

Plac
z szopami lub bez do

przedsiębiorstwa p rze. j
myślowego, celem ku.

pna lub dzierżawy
poszukiwany.

Łask. oferty prosimy
skierować do Admin . |
,,Dnia Pom."pod nr. 17 .

GRUDZIĄDZ
Żeńska

Szkoła Zawodowa
I Gospodarcza

Grudzlgdz. ul. Trynkowa 10
przyjmuje wpisy na II. pół*
ro cze szkolne w godz. od
10-13 na kursy 5 mies.,
3 mies. i 6 tygodn. gospo*
darstwa domowego, Kra*
wiecczyzny, bieliźniar*
sfwa, hafciarstwa i try-
Kotarstwa. 10

Specjalne Kursy wie*
czerne dla osób zajętych
w dzień pracą. Dla nieza*

możnych zniżki. Początek
kursów 16 stycznia br.

137335im
Stare

złoto srebro, platynę, jkwl*
ty lombardowe kupuje W.
Lis, Bydgoszcz, Gdańska 1 0 1 ,

(3)

^tiaooj^s,

wł.if.Dalcerkiewicł 4

MEBLE
sypialki, jadalki, g abinety
męskie, p o c enach labryez*

nych na dogodnych wanm*
kaeh w Fabryce

W . BŁASZCZYK
Bydgoszcz, Marsz. Focha 16

Tel. 303

Nie kapujcie tandety!

FUTRA
najpiękniej 1 najtaniej

wykonuje S9SS

Stanisław Rudak,
Bydgoszcz, ul. Dworcowa 7 0 .

GDYNIA

Meble Mirom i
urz ądzenia składowe, okna

i drzwi, oraz wszelkie prac e

stolarskie wykonuje na

miejscu

Gdynia, ul. Lipowa 11
telefon 21 88

BYDGOSKA FABRYKA
NEBLI BIUROWYCH

Obelgę
rzuconą na p, Byczyńskiego
odwołuję. ZnaniecKi F ra n -

ciszeK. 10309

MEBLE
różnego rodz aju w solidnem

wykonaniu po cenach kon*

kurencyjnych poleca
Gdyńska

Centrala Mebli

Gdynia , Starowiejska 4 0 .

telef. 26 ,25. 71*

Pisanienaninsijiail
Kursy miesięczne za opłatą
zł. 12 .00 . Proszę o rychłe
zgłoszenia z e względu na

małą dość miejsc. Gdynia ,

ul. Świętojańska 8 5 , II. ptr.
(Grażyna). 10440

OGŁOSZENI Al
wiersz milimetrowy na stronie 7-łamowej 0.20 z)
w tekście n a pierwszej stronie 1.00 zł
w tekście na drugiej i trzeciej stronie OAO zł
w tekście na dalszych s t r o n a c h ....................... . . . . 0.50 zł
Drobne za słowo 15 gr. Pierwsze słowo i wyrazy tłustym dru

kiem liczymy podwójnie.
Za ogłoszenia sądowe i urzędowe w drobnym składzie 25% drożej.
Dla poszukujących pracy i nekrologi 25% zniżki.
Komunikaty 50 gr za wiersz.
Za ogłoszenia skomplikowane i z zastrzeż, miejsca 20% nadwyżki.
W Gdańsku za wiersz milim. na stronie 7-łamowej . , 15 fon.
*

.. .. ,. 4-łamowej . . 50 fen.
.. drobne za słowo 5 fen. — tytułowe . . . 10 fen.

ABONAKEWT jnESIECZKT WYNOSI:
W ekspedycji miejscowych agencyj . . , ,a*a,,2.50zł
Z odnoszeniem do d o m u ...........................a a a a , 1 , , 2.80 zł
Przez pocztę * odnoszeniem do domu 2.S9 zł
Po d o p a s k ą ........................................................................................ 4.50 zł
W Gdańsku przez pocztą . . 2.32 gd; przezgońca a , 2.00 gd

.. z odbieraniem w administracji wprost . , , 1.76 gd
Zagranicą .... ... .... ... .... ... ... .... ... .... ... ... .... ... .... ... ... .... ... .... ... ... .... ... .... ... ... 4 .00 gd
W. razie wypadków spowodowanych siłą wyższą (np. przeszkody
w zakładzie, strajki) Administracja nie odpowiada za niedostar

czenie pisma.

Redaktor odpowiedzialny:
Witold Mężn1cki, Toruń, ul. Moniuszki 25, m. Ł

UWAGI: ,

Ogłoszenia drobne przyjmujemy wyłącznie za gotówko. Najm niej
sze ogłoszenie drobne liczymy za 10 słów. Ogłoszenia drobne
przyjmujemy jedynie do 50 stów, powyżej — liczymy według roz
miaru. Zastrzeżeń miejsca dla ogłoszeń drobnych nie przyjmu
jemy, dla innych tylko wówczas, gdy za takie zastrzeżenie zosta
nie zapłacona przewidziana w cenniku 20% nadwyżka. Omyłki,
które zasadniczo nie zmieniają treści ogłoszenia, nie upoważniają
do żądania zwrotu gotówki, ani też nie zobowiązują Administracji
do bezpłatnego powtórzenia ogłoszenia. Uzasadnione reklamacje
będą uwzględniane o ile zostaną wniesione do dni 8-miu od daty
ukazania się ogłoszenia, lub od daty otrzymania rachunku. Przy
sądowem ściąganiu należności rabat upada. Za terminowy druk
i przepisane miejsce ogłoszenia Administracja nie odpowiada.

^v?cblt0l9OapOWiw iialn,y Gdatoka: wnhelm Grlmłmann, Gdańsk. Kassublscher Markt 21, I. p. - Redaktor odpowiedzialny na Bydgoszcz: 'Wacław Górnicki, Bydgoszcz, ul Mars*.
Redaktor odpowiedzialny n a Gdynię. Józef Dobrostańskl, Gdynia. Szkolna. — Redaktor odpowiedzialny na Grudziądz: Wnctsrw Gańczn. rir,,nau a - ,,1 91.n ii.w i,,, on

"

d.i.i,...
odpowiedzialny na Tczew: Łubomski Wacław, Tczew, ul, Kościuszki 3,

Wydawca: Pomorska Spółdzielnia Wydawnicza w Toruniu. Za ogłoszenia odpowiada Administracja.

Wacłarw Gańcza, Grudziądz, ul. Sienkiewicza 90. — Redaktor

Czcionkami Pomorskiej Drukarni Rolniczej S. A . w Toruniu.


